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Roniec tajnych sadów wojskowych. 


- (Korespondenoya „N. Reformy“). 


Wiedeń, 27 kwietnia. 


Jeśli dziś istotnie tak, jak się zapowiada, 
akończone będą pertraktacye w sprawie nowej 
procedury karnej wojskowej, to będzie to dzień 
pamiętny. Pizez porozumienia między obn rzą: 
dami, możliwe będzie ostateczne wprowadzenie 
-howóoczesnyca przepisów w procedurze karnej 
wojskowej i usunięcie prawdziwej piamy Z or- 
gan zmu państwowego, która jest biczem dla 
wielkiej części ludności, mającej tylko do czy- 
nienia z wojskowością. 

Postępowanie kaine w wojskn otoczone jest 
taką tajemniczością, jak w wiekach średnich, 
t tylko w wypadkach wyjątkowych lub bardzo 
głośnych cokolwiek o zajściach przed sądami 
wojskowemi dochodzi do publicznej wiadomości, 
Z chwilą, gdy się zamykają drzwi więziennej 
celi wojskowej, ani ogół, ani nawet rodzina, 
mie ma prawa do żadnych informacyj o nie- 
szczęśliwym więżniu, który, pozbawiony wszel- 

iej pomocy, wszelkiej obrony prawnej, czekać 
musi tylko wyroku. Przed rokiem wglądnęła 
szersza publiczność nieco w tę średniowieczną 
instytucyę sądów wojskowych z okazyi głośnej 
sprawy Hofrichtera. Opinia publiczna podzielo- 
na była na dwa obozy; znaczna część iudności 
wierzyła do ostatniej chwili w jego niewinność, 
wszyscy napróżno domagali się wyjaśnienia au- 
tentyczaego, usunięcia niepewności i naprężenia 
umysłów. Dopiero po zatwierdzeniu wyroku 
przez wyższe władze wojskowe, wolno było do- 
wiedzieć się, że Hofrichter jest pospolitym zbro- 
dniarzem. Ogłoszenie wyroku odbyłe się podług 
przepisów „publicznie“, to znaczy przy „otwar- 
tych drzwiach i oknach* (dosłownie), ale — ni- 

-kogo do koszar nie wpuszczono. Adwokat cy- 
wiiny, który z polecenia rodziny dostarczał był 
sądowi wojskowemu różnych mauteryałów, mo- 
£tących uniewinnić podsądnego — pozbawiony 
został szarży oficera rezerwowego. 

€ Wobec powszechności słażby wojskowej, śre- 
dniowieczna instytucya tajnych sądów wojsko- 
wych, ciąży jak zmora na całej ludności, a rok 
rocznie posłowie nasi, czy to w parlamencie, 
czy w delegacyach nalegali na rząd, aby wreszcie 
usunięto te resztki przeżytków z wojska. Długi 
czas wojskowość stawiała opór, a gdy wreszcie 
przyszedł minister wojny dostępny dla prądów 
nowoczesnych i uczuć ludzkich, Węgrzy uda- 
remnili tę reformę, Na ostatniej sesyi delega- 
cyjnej odpowiedział minister wojny bar, Schó- 
naich na interpelacyę z powodu zwlekania re- 
formy procedury karnej, że ustawa jest „już 
prawie gotowa“. Co do 500 paragrafów — po 
wiedział minister — już się zgouzono, a tylko 
co do jednego paragrafu mie można Bię po- 
rozumieć. Ten nieszczęśliwy paragraf, który 
wstrzymał całą doniosłą reformę, tyczy się 
właśnie praw językowych podsądnego i tworzy 
przedmiot ostatnich pertraktacyj, które właśnie 
dziś lub jutro mają być wreszcie ukończone. 

Nowa wojskowa ustawa karna przynosi po- 
stęp w dwóch kierunkach: prawnym i ję- 
zykowym. W przyszłości także postępowanie 
karne w sądach wojskowych będzie jawne 
i ustne, analogiczne do postępowania karnego 
cywilnego. Ponadto wolno będzie podsądnemu 
dobrać sobie obrońcę cywilnego. Jest to, 
bądź co bądź, wielka zdobycz. Niemniej ważną 
jest jednak zdvbycz, uzyskana pod względem 
narodowym. Po długich pertraktacyach udało 
się przełamać przywilej języka niemieckiego w 
armii przynajmniej w postępowaniu karnem i 
uzyskać równouprawnienie także dla Słowian, 
co prawda, niestety, tylko w Austryi, a 
nie na Węgrzech. Rząd węgierski skorzystał 
z tej sposobności, aby nietylko uzyskać dla ję- 
zyka węgierskiego równe prawa, ale wyraźnie 
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LUDNIOWY. 


Król zdecydował się zatem wobec tego nie| We wszystkich okrezach czeskich ' na Mora- 


jako dla języka państwowego. Chorwatom, Sło-|jechać do Budapesztu i na drugi dzień dzien- |wach (jest ich 30, postawili już autonomiści 


wakom, Rusinom lub innym żołnierzom słowiań- 
skim, których los zapędził do Węgier, rząd wę- 
gierski nie chce przyznać praw zeznawania w 
ie ojczystym, s 

r. Khuen woli się godzić na język niewie 
cki, aniżeli na jakikolwiek język słowiański. — 
Z iego punktu widzenia rząd węgierski odniósł 
zwycięstwo przy rokowaniach o nową usiawę 
karną wojskową, ale jest to zwycięstwo, z któ- 
rego nie będzie się. długo cieszył, Słowacy i Ru 
sini na Węgrzech są jeszcze zbyt słabi, aby 
skntecznie bronić mogli praw swoich, Chorwaci 
jednakże będą dosyć silni, aby już teraz ze sku 
tkiem zaprotestować przeciw nadaniu językowi 
węgierskiemu praw, «tórych im się odmawia. 
Nie ulega żadnej wątpliwości, że Chorwatom 
uda się uzyskać uwzględnienie ich języka w 
procedurze karnej wojskowej także na Węgrzech 
i miejmy nadzieję, że w niedługim czasie prawa 
te zdobędą także inni Słowianie, zamieszkali na 
terytoryum państwa węgierskiego. ; 

Z zadowoleniem natomiast należy skonstato- 
wać, że bar. Bienerth zapewnii żołnierzom sło- 
wiańskim uwzględnienie ich praw narodo- 
wych w puikach austryackich i na terytoryum 
Austryi. W każdym pułku, którego większość 
tworzą Słowianie, a którego językiem pułkowym 
nie jest język niemiecki, decz polski, czeski, ru- 
ski 1t p. sądy wojskowe odpowiadać będą 
składowi narodowościowemu pułku i żołnierz 
„słowiańszi* zeznawać będzie w swoim języku 
ojczystym. Przy znanym oporze władz wojsko- 
wych przeciw wszelkim reformom nowoczesnym, 
a szczególnie przeciw rozszerzeniu praw naro- 
dowych, powitać należy nową ustawę karną 
wojskową, jako bardzo znaczny i doniosły po- 
stęp. Sz. 


Ostatnie konferencye. 


(Teleforem.) i 
Wiedeń, 28 kwietnia. 

Dziś odbędą się ostatnie konferencye 
w sprawie procedury karnej wojskowej. W kon- 
ferencyach tych wezmą udział, oprócz obustron- 
nych prezydentów-ministrów, także minister woj- 
ny Schónaich i obustronni ministrowie 
sprawiedliwości. = ia 

W nowej procedurze karnej wojskowej obo- 
wiązywać będzie język tego państwa, w którem 
znajdować się będzie pułk oskarżonego. 

Wobec sfinalizowania procedury karnej woj- 
skowej, nowa ustawa wojskowa, która jest już 
gotowa, będzie równoczeście z procedurą karną 
wniesiona do Sejmu węgierskiego, prawdopodo- 
bnie już w przyszłym tygodniu. 


3 5 4 R = 
Odwołanie wizyty króla Pitta. 
(Tel. „N. Ref.) 

Belgrad 28 kwietnia. 
(Z historyi wizyty, — Zapowiedź przesilenia gabineto- 
wego. -— Następca hr. Forgacna). : 

Sprawa odwołania wizyty króla Pio- 
tra w Budapeszcie dotąd stoi tu obecnia na 
pierwszym planie. W prasie tutejszej objawia 
się żywe zadowolenie z odwołania tej wi- 
zyty. Dzienniki opozycyjne oświadczają wprost, 
że odwołanie wyszło nie z Wiednia, iecz 
z Belgradu. Jeszcze onegdaj, późnym wie 
czorem, odbyła się rada ministrów pod prze- 
wodnictwem króla. Rząd przedstawił królowi 
szereg petycyj z całego kraju, oraz zawiado- 
mienia o deputacyach, celem udaremnienia po- 
dróży króla Piotra do Budapesztu Grożono też 
poprostu gwałtami i powstaniem na 
wypadek wyjazdu króla do Budapesztu. 


nik urzędowy ogłosił, że król cierpi na reuma-|swoich kandydatów, tosamo uczynią i centrali- 
tyzm, tak, że nie może chodzić.- Było to przy-|ści. Przyjdzie tedy do walki między czeskimi 
gotowaniem do odwołania podróży króla. Dwór |socyalistami, z czego niesłychanie cieszą się 
wiedeński dowiedziawszy się o tem, pospie-|stronnictwa narodowe czeskie. Jak ogólnie 
szył ze swej strony z odwołaniem|przewidują. socyaliści wskutek rozbicia się po- 
przyjęcia króla Piotra ivaprzedził w ten niosą dotkiiwą klęskę przy tych wyborach. — 
sposób intencye dworu belgradzkiego. Największą ilość mandatów zdobędą, jak po- 

Inicyatorem iutryg i agitacyi przeciw podró- |przednio, klerykali czescy. Zwłaszcza okręgi 
ży króla Piotra był Pasicz. Na posiedzenia Ra-| wiejskie są niepodzielnie ich własnoścąi, ~ 7 
dy ministrów przyszło z tego powodu do ostre- ARDY. 
moni między Pasiczem a Milovanowiczem. | _ 
Milovanowicz ma ustąpić ze stanowiska mini- z 3 s 
stra spraw zagranicznych i objąć stanowisko Wto przeciw Ruropatkinoni 
posła serbskiego w Berlinie, ` . i 

Czy Pasicz pozostanie dalej na czele ga-| W pamiętnikach swoich o wojnie rosyjsko- 
binetu — nie wiadomo. Powszechnie uważają | japońskiej generał Kuropatkin obwinii hr. Witte- 
przesilenie gabinetowe, z powodu nie-|go jako głównego sprawcę tej wojny. Wpraw- 
dojścia do skutku podróży króla Piotra, za|dzie opowiada on, że także smutnej pamięci v. 
prawdopodobne. — Również ustąpienie| Plehwe był zwolennikiem wojny, ponieważ 
dotychczasowego posła  austro-węgierskiego | spodziewał się, że „mała wojna“ wpłynie 
w Belgradzie, hr. Forgacha, ma być z po-|znacznie na uspokojenie wewnętrzne i będzie 
wodu tych zajść przyspieszone.” Rząd anstrya- | niejako klapą bezpieczeństwa dla nadmiernego 
cki zarzuca bowiem hr. Forgachowi, że nie in-| ciśnienia opozycyi i przygotowującej się rewo- 
formoważ go dostatecznie o usposobieniu, panu- | lucyi, ale ostatecznie za główną przyczynę woj- 
jącem w Serbii. Rząd austryacki bowiem nie|ny uważa nieopatrzną pelitykę grynderską, któ- 
byłby się nigdy zgodził na wizytę króla Piotra |rą Witte, wbrew przestrogom Kuropatkina i in- 
gdyby był wiedział o usposobieniu w Serbii. nych, prowadził w Mandźuryi i na półwyspie 

Hr Forgach ma być zamianowany posłem |kwantuńskim. Obecnie na to oskarżenie odpo- 
w Dreźnie. Następcą zaś jego w Beleradzie | wiedział hr. Witte książką, która, zapowiadana 
ma zostać radca legacyjny przy poselstwie w |już oddawna, wyszła w ubiegłym tygodniu ze 
Bukareszcie, Ugron. znanej moskiewskiej diukarni Sytina, Tytuł 

Następcą serbskiego ministra spraw zagra- | książki brzmi: „Wymuszona wyjaśnienia z po- 
nicznych ma zostać Vesnicez, obecny poseł | wodu sprawozdania generała Kuropatkina o woj- 
serbski w Paryzu, zwolennik Pasicza. nie z Japonią“. Na wydanie tej książki udzielił 

E car specyalnego pozwolenia. 

Witte zaczyna swoje wyjaśnienia od przed- 
R h b r h stąwienia toku polityki rosyjskiej wobec Chin 
> iu i Japonii, przyczem udowadnia na podstawie 

U Wy STCZY [M KONIOÓCI * [autentycznych dokumentów i własnoręcznych 

Wybory czerwcowe do pariamentu wiedeń- |. depesz Kuropatkina, że twierdzenia jego o przy 
skiego odbywać się będą u Czechów morawskich Czynach wybuchu wojny z Japonią i klęski 
pod znakiem walki. Nie doszło między nimi do Rosyl nie odpowiadają rzeczywistemu stanowi 
porozumienia w sprawie wyborów głównych, |rzeczy, którego generał Kuropatkin nie mógł 
ani ściślejszych. Ośm zatem stronnictw czeskich | dokładnie nie znać. W przedmowie do swego 
będzie stawiało samodzielnie kandydatów, mia. | dzieia powiada Witte m.ędzy innemi: 
nowicie narodowcy, katolicko-narodowi, chrze-| „Na gruncie faktów, które przedstawia Ku- 
ścijańsk=-socyalni, agraryusze, postępowi lvdo- |ropatkin w swojem dziele spotykamy się nie- 
wcy, przemysłowcy i socvaini demokraci, roz-|Stety na każdym kroku z niedokładnościami, 
hier ua dwa obozy? anionoiiistó% i centralistów, | przemilezeuiarm i przekręconiami, Brwierdzenie 
Czeski wyborca na Murawach nie może się za-|tego faktu uważałem za swój obowiązek tem 
tem uskarżać ua brak stronnictw, a tem mniej | bardziej, że dokumenty, na podstawie których 


oczywiście na brak kandydatów na posłów do| można sprawdzić wnioski Kuropatkina, są na 
parlamentu * razie dostępne tylko bardzo nielicznym ludziom. 


Mimo tego nadzwyczajnego .rozbicia przy Wszystkie popełuione przez Kuropatkina niedo- 
wyborach, posłowie wstąpią wszyscy do wspól- kładności prostować jest naturalnie niemożji- 
nego klubu czeskiego w Radzie państwa, z wy-| wem. W tym celu potrzebaby napisać nową hi- 
jątkiem socyalnych demokratów. Na Morawach |storyę stosunku Rosyi do Cmn i Japonii od 
wskuek zaprowadzenia katastru narodowego |Czasów wojny chińsko-Japońskiej. Dlatego ogra- 
nie ma przy wyborach walki czesko-niemierkiej. | niczę się w swej książce do wykazania tylko 
Czesi wybierają osobno, Niemcy również. Kata-| niektórych błędów IGuropatkina i dostarczenia 
ster uznaje tylko narodowość niemiecką lub | przykładów tylko na niektóre sprzeczności z fakta- 
czeską. Polscy zatem wyborcy, których na|m, w które popadł Kuropatkin. Równocześnie 
pograniczu Śląska jest spora ilość n. p. w Mo-|obok dat statystycznych, które zostały zaczerp- 
ruwskiej Ostrawie, Witkowicach, Przywozie lub |nięte z dokumentów urzędowych, reprodukuję 
Maryańskiech Górach, wybierać muszą, jako |tu dla większej naoczności własnoręczne rapor- 
Niemcy lub Czesi, ty generała Kuropatkina, aby na ich podstawie 

Niemcy natomiast z obozu postępowego na |czytelnik sam mógł osądzić, do jakiego stopnia 
Morawach stworzyli blok wyborczy, aby utrzy- | późuiejsze jego poglądy, którym dà! wyraz w 
mać wszędzie swój dawniejszy stan posiadania. jSwem dziele, są — subjektywne*,,, 

Postępowcy niemieccy, ludowcy, agraryusze, ra- 


który ma na celu walkę z jednej strony z nie-|atery mandżurskiej był jej zdecydowanym prze- 


s W pamiętnikach swoich twierdzi Kuropatkin | 
dykali i narodowcy przystąpili do tego bloku, j| bardzo kategorycznie, że od samego początka | 


miecką socyalną demokracyą, a z drugiej z kle- 
rykałami niemieckimi. Ostatni na Morawach 
wpływu wielkiego nie mają, 

Wreszcie jeden ciekawy rys akcyi wyborczej 
na Morawach wgród Czechów. Jak już wspo- 
mnieliśmy, czescy socyalni-demokraci idą do wy- 
borów rozbici na dwa, zwalczające się zaciekle 
obozy: centralistów i autonomistów, 


ciwnikiem. Sprzeciwiał się on najpierw wojsko- 
wej okupacyi Mandżuryi przez Rosyę. Potem 
domagał się energicznie wycofania wojsk rosyj- 
skich z Mandżaryi. Wreszcie walczył uparcie 
o przywrócenie w Mandżuryi panowania chiń- 
skiego. To wszystko twierdzi o sobie generał 


Kuropatkin. Teraz przychodzi hr. Witte į z własuo-| w Drohobyczu przeciw  drowi 


ręcznymi raportami i memoryałami Kuropatki- 


gamiejscową : Administracya „Nowej Reformy“ i wszystkie urzędy pocztowe; miejsco 
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— Biuro dzienników M. Hupczyca, al. Wiślna. 


Zamiejscową prenumeratę I ogłoszenia (inseraty) >rzyjmuja: We Lwowie Bura 
dzienników: A. Buchstab, ul. Karola Lndwika 31, S. *sxołowaki, Pasaż Hausmana 9. —* 
W Przemyślu Krog. — W Jarosławiu A. Amster. — W Tarnowie M. Rockach. = 
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pskn, Bazylei i Wrocławiu). — R. Mosse (także w Ber!1 ie. Hambatgu, Monachium i Norym 
berdxe). — H. Schallek (Woilzeile), — W Paryżu Société Antuelle ie Pnblicite A, Lorette, 
directeur, 61 Rne Rougemont, . 
Ogłoszenia (inseraty) przyjmuje Administracya „Nowej Refo.ny* za opłatą od miejsca 


pierwszy raz 20 b., za każdy następny raz 16 b. — 
— Głosy publiczne po 2 kor. od wiersza. Układ 


„tabelaryczny, cyfrowy, skomplikowany, pierwszy raz 40 h. — Załączniki do „Nowej Re- 
formy" (prospekty, cyrkularza, ogłoszenia i t. p.) przyjmuje się za cenę 2 kor. od 100 egz. 
dla zamiejscowych, a 1 kor. 


ameme w 


od 100 egz. dla miejscowych prenumeratorów. 


na w ręku dowodzi, że właśnie Kuropatkin był 
tym, który najenergiczniej domagał się zajęcia 
Mandzuryi przez Rosyę, a nawet sformułował 
siedmnuście rozmaitych warunków, których speł: 
nienia miał rząd domagać się od Chin, jako 
ywarancyi panowania rosyjskiego w Mandżuryi. 

W jednym z tych dwóch, cytowanych obe- 
cnie przez Wittego memoryałów, pisze Kuropa- 
tkin własnoręcznie: = 

„Dla Rosyi byioby bardzo korzystnem stwo 
rzenie w północnej Mandżuryi niezależnej od 
Chin prowincyi, którą administrowałaby Rosya 
na tych samych zasadach, co na przykład Ba- 
charą. Podobnie jak Buchara, która, przecięta 
kolejami rosyjskiemi, bez walki politycznie, mi- 
litarnie i ekonomicznie weszła w skład prowin- 
cyj rosyjskich, tak samo też i północna Man- 


|dżurya, przeciętarosyjską linią kolejową długości 


1200 kilometrów, musi prędzej czy później wejść 
w związek organiczny z państwem rosyjskiem. 
Przez takie rozwiązania kwestyi mandżurskiej, 
utwierdzimy się w posiadanin połączenia kole- 
jowego z Władywostokiem i wzmocnimy zwią- 
zek kraju Amurskiego z Rosyą.* 

Ten projekt Kuropatkina spotkał się jednak 
z energiczną opozycyą ze strony ministra skar- 
bu (Wittego) i ministra spraw zagranicznych. 
Dzięki ich naciskowi, opracowano ostatecznie 
wręcz odmienny projekt, w którym całkowite 
wycofania wojsk rosyjskich z Mandżaryi było 
postanowione na rok 1908. Przeciw temu wy- 
stąpił znowu nie kto inny, jak tylko sam Ku- 
ropatkin, który domagał się, aby od Chin za- 
żądać takich gwarancyj, która zmierzały do 
utrwalenia panowania rosyjskiego w Mandżu- 
ryi W podobny, dokumentalny sposób, zbija 
Witte punkt po punkcie twierdzenia Kuropatki- 
na, wykazując mu, ża wypowiadając je, świa- 
domie mijał się z prawdą. To wystąpienie obe- 
cae Wittego zmusi Kuropatkina do obrony. — 
Już przed trzema laty Kuropatkin wyzwał był 
Wittego na pojedynek za to, ża ujemnie wyra- 
ził się o jego książce, Wówczas jednak car za- 
bronił obu antagonistom bić się ze sobą. Te- 
raz sytuacya zmieniła się. Dnia 25 marca sam 
car, któremu Witte przedłożył pierwsze arkusze 
swej książki, zaaprobował ją. Tem samem więc 
upoważnił niejako Wittego i Kuropatkina do 
ostatecznego honorowego załatwienia zatargna. 
Oczekują go też w Rosyi w wielkiem napię: 
ciem, spodziewając się nia ksz racyi, że przy: 
niesie on nowe jeszcze sensacyjne odkrycia. 


1. ruchu Oyborczemn. 


Kraków, 28 kwietnia. 


Ponieważ dr Gold, dotychczasowy poseł z m 
Złoczowa, wystąpił ze stronnictwa narodowo-de: 
mokratycznego, „Słowo Polskie“ wystąpiło już 
z inwektywami..— Organ szanowny zamieszcza 
„płomienną* korespondencyę ze Złvczowa z do: 
niesieniem, że kandydatura dra Goida „obudzi- 
ła niesmak w całym okręgu wyborczym“. Jak 
to czasy się zmieniają! Przy wyborze uzupeł- 
niającym w roku 1907 dr Gold był „jedynym* 
kandydatem. 3 

Wedle doniesień z Przemyśla, narodowi de- 
mokraci mają zamiar wysunąć tam kandydatu- 
rę dra Ernesta Adama. Wedle naszych infor- 
macyj, kandydować tam będzie dr Stesłowicz 
przeciw socyaliście drowi Liebermanowi. 


Inne kandydatury z miast. 

Ze Lwowa donoszą, że dr Buzek (nd.) sta- 
wia przecież swoją kandydaturę w VI., okręgu. 

P. Ernest Brejter, jak donosi „Gazeta wie- 
czorna*, zułosił swą kandydaturę na okręg miejski 
Loewenstei- 
nowi. 


NZOZ SZR WE WOK SAKE OO ASCO) 


MACIEJ WIERZBIŃSKI. 


POD MYSZĄ WIEŻĄ. 


POWIEŚĆ WSPÓŁCZESNA, 


83 
Zajęła miejsce przy stole i zapatrzyła się w 
Tonię, jedzącą konfitury, która, podnosząc na 
nią oczy trochę posmutniałe, spytała: 
Pani czuje się szczęśiiwą w Polsce? +» 

— 0! bardzo dopsze. 

— Mąż panią kocha...? 

— 0! Koka, koka... 

Roześmiała się jak bachantka czarowna, u- 
wodna. 

— A pani ma ladna kawaler? 

— Nie mam. ` 

— Nie? E, nie prawda! Ta occhi mowi 
inaczy! 

Wtem przesunęła się przed oknem dziew- 
czyna, Caterina podskoczyła szybko i rzuciła 
ej: 

i — Kasza, icz zara i przynosz try okonie, 
ladna okonie. Slyszala? Try czter. 

Qdwróciwszy się do Toni, ciągnęła: 

— Pani bede wnet bracz okonie dla monsz. 
Ladna, jedyny, kokany... 

Wszelkie końcówki albo całkiem zaprzepa- 


(Ciąg dalszy.) 


szczała albo stosowała jak ślina przyniosła jej; 


na język, traktując je z pogardą. Przymiotni- 


męskim lub żeńskim, tak, jak utrwaliły się w 
jej pamięci. A więc mówiła zawsze „ladna“, 
bo tak odzywano się o niej, a „jedyny, koka- 
ny“, bo tak ona pieściła pana Zbigniewa. 

Po chwili milczenia Tonia, przemógłszy się, 
przystąpiła do badań. a 

— A pani „koka* męża? 

— O, koka! — odrzuciła Caterina zdawkowo, 
bezbarwaie, 

— Pani miała z pewnością wielkie szczęście 
u mężczyzn. A sama kochała pani kogo bardzo, 
bardzo? 

Na to Caterina podniosła w górą jeden palec 
i odparła zniżonym głosem: ] 

— Jeden jedyny... i 

I cień przemknął się po jej licach, nozdrza 
delikate, ruchliwe wydęły się od głębokiego 
westchnienia i przez moment była jakby zga- 
SZONA. 

— A on także panią bardzo kochał? — 
wyszeptała Tonia, ponsowiejąc z zażenowania 
swą natrętną Śmiałością i z obawy przed jej 
odpowiedzią. Bo pragnęła jaknajprędzej usłyszeć 
„nie* na to kardynalne pytanie, z którem przy- 
jechała na sercu. | 

— Molto benissimo — con passione — wy» 
cedziła włos'ka z trynmfującym wyrazem przy- 
mrużonych jakby w upojeniu oczu, a potem 
nieporównanym gestem zwiała purpurowy obłok 
wspomnień, wychyliła szybko resztę wina i za- 
gadnęła swobodnie: 

— Pani wi co kokanie...? 

Zerknęła jej w źrenice, 


— Ol. Taka biala ptaki. Povero tel 
A pani bede bardzo kokala. Usta taka goron- 
ca... wyrzekła, dotykając własnych warg. 

Od pewnego czasu przed oknem szwenda- 
ła się posłana po ryby dziewczyna, 

Skorzystała z tego teraz Tonia. 

— Przyniesiono okonie. Czas na mnie. Dzię: 
kuję pani. 

Podała jej rękę, którą Caterina uścisnęła go- 
raco. 

— Grazie tante. 

Wyszły razem przed dom. Krzyczkowa zapy- 
tała ją o cenę zielonego woalu gazowego, długo 
i szczerze wzbraniają się przed przyjęciem pie- 
niędzy za ryby i odjeżdżającą pożegnała przy- 
jaznym uśmiechem i ponfułym gestem ręki. 

Tonia pokłoniła się głową uprzejmie i zdo- 
była na lekki uśmiech, chociaż czuła w sercu 
dojmujący ból. Szarpała 1 gryzła ją zazdrość. 
Była jakby przybita do ziemi pięknością Wło- 


do panny Faustyny w skrzynkę pocztową i po. | 


— Jeno wtedy, gdy wiedziałam, że ludzie 


gnała konika. Znów podniosia się w niej pie-|nadejdą, bom go się bała. 


kąca zazdrość i przyznawała słuszność swej 
siostrze Maryi, jeśli istotnie, nie znalazłszy mi- 
łości u męża, szukała jej gdzieindziej — jeśli 
chciała Żyć. Natomiast nie pojmowała, skąd 
wzięło Bię u niej tyle siły odpornej by ode- 
pchnąć od siebie pokusy, jakie słały się przed 
nią w Paryżu, gdyż miała wrażenie, że teraz 
nie oparłaby się im — gdyby kusicielem był 
taki Zbigniew Broniewiecki. 

„Miłość... miłość...“ — grało w niej głodne 
serce. Piła mnzykę tego słowa, upajała się nią, 
roztapiała w świetlanych jej smugach. 


X 
Ocknęła się dopiero, gdy Nastusia Karpińska 
wpadła do ojcowskiej izby i rzuciła się do pa- 
nienki. Uściskała ją serdecznie, a potem z ra- 
mionami wokoło szyi uszczęśliwionej dziewczy- 


szki oraz pewnością, że „0n“ ją kochał na-|uy, patrzała w miłą jej twarz niemal miłośnie. 
p , 


miętnie, szalenie, 

— Kochał ją.. — powtarzała sobie w du- 
szy — kochał, całował. Jak on ją całował! 
Jak pieściłl.. Nikogo już tak kochać nie będzie 
i ona nikogo. Mieli swoją Wiosnę, swój raj, 
swe Szczęście... Y 

Wyobraźnia -podsunęła joj przed oczy obraz 
ich dwojga splecionych w płomienuym uścisku 
na tle jakiegoś pomarańczowego gaju i jęknęła: 

— Povero me! On ani o maie nie pomyśli!.. 

Coś w sercu zaprzeczyło temu, poczuła na 
sobie jego spojrzenia i zdało się jej, że tęcza 


— Nie! — odpowiada Tonia, zmieszana 0-|szezęścia opiata ją ciepłemi pasmami, 


ków nie odmieniała, vosługując się rodzaiem |gromnie. Caterina rozśmiała się w głos 


i 


Z jaśniejszą twarzą wrzaciła machinalnie list 


— No, pokaż się, jak wyglądasz! Jakie ty 
masz bieluteńkie czoło. Takie modre żyłki... 
I cóż? Zakochałaś sią przez ten czas? Nico 
tem nie pisałaś. Powiedz! - 

— Nie — odrzekła dziewczyna, 

— Nie? Kochałaś ty się kiedy? Mów mi 
szczerze, moja Nastusiu! Proszę, szczerze. 

— El Tak trochę.. durzyłam się w Wojtka 
Sołtysiaku, 
fe I co? Całował się? Powiedz, moja Nastu- 
sių 

— Raz złapał mnie w sadzie... Potem szelma 
ezabował.., 

— A ty wychodziłaś do niego? 


Tonia znowu ją wycałowała, niejako dziękn 
jąc za wyznanie. I nagle przyszła na nią roz- 
przęgająca żałość, łzy zaszkiiły się w jej oczach 
i tłumione łkanie wstrząsnęło jej piersią. Ode- 
rwała się raptownie od przyjaciółki i padia w 
krzesło, stojące pod oknem. 

A Nastusia wzruszona przypadła do jej nóg, 
objęła ją w pas czułe, jak bywało nieraz i pie- 
ściła czułemi słowami: 

— Panienko złota, co się to panience stało? 
Jaka krzywda?!. Boże!.. Boża, niech panienka 
nie płacze, moja złocista... Panienko! 

Tonia, nie mogąc długo wymówić siowa, przy- 
tuliła jej głowę do piersi dygocącej i muskała 
ustami jej włosy. 

— To nic... Nie, moja Nastasiu jedyna... Smu- 
tno mi tak, okropnie. Nikt mnie nie kocha, tył 
ko chyba ty jedyna, ty moja... 

— Co też panienka wygaduje? Nikt nie ko- 
cha? Boże drogi, ktoby panienki nie kochałł 
Zanadto może panienkę kochają... 

— Może ty masz racyę? — wybuchła Tonia, 
uderzóna jej uwagą. — Jakaś ty mądra, Ne 
stusiu! Sama o tem nie wiesz i. i dlatego jë 
steś prawdziwie mądra. 

— Panienka żartuje! 

— Nic, nic Nastusiu. To prawda, Ty raz pa 
raz powiesz coś takiego, że możnaby gębą otwór 
rzyć ze zdziwienia (C. d. n.) 
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Z Nowego Sącza piszą nam: W celu jednu- 
myślnego postępowania przy obecnych wyborach 
wszystkich rękodzielników, zwółał p. Edward Koel- 
aer zgromadzenie do sali ratuszowej. Przybyło 93 
rzemieślników, jako przedstawicieli wszystkich ce- 
chów. — W skład prezydyum weszli: p. Koelner 
(przew.), p. Celewicz (zast.), p. Jankiewicz (sekr.). 
Na zgromadzeniu omawiano kandydaturę posalską, 
Ponieważ wpłynęła tylko jedna kandydatura dra 
Ludomiła Germana, którą postawiło P. S. D. w 
Krakowie, przeto rękodzielnicy oświadczyli się je- 
dnomyślnie tę kandydaturę popierać. — Ucbwalono 
iakże zaprosić dra Germana na zgromadzenie przed- 
wyborcze, które się odbędzie w sobotę w ratuszu 
o godzinie 6 wieczór. Kandydaturę dra Germana 
omawiało kilku mowców i wyrażato się o niej bar- 
¿dzo poehlebnie. Zawierał głos także dr Barbacki, 
który zestawił dotychczasową pracę poselską dra 
Germana. 

Dla przeprowadzenia kandydatory dra Germana 
utworzył się liczny komitet przedwyborezy. Dziś za 
pewnik przyjąć można, iż, prócz dra (łermana, 
nikt inny w tym okręgu stawać nia będzie, 


Z okręgów wiejskich. 


W okręgu ur 61 (Buczacz-Podhajce), skąa przy 
sstatnich wyborach wyszli Usr. Budzynowski 
; agonista Gabel, kandydaje obecnie ze strony 
colszkiej Wład. Serwatowski (kons.), Kandyda- 
tura ta ma wszaikie szanse powodzenia, 

W okręgu nr 69 (Trembowla-Czertków), skąd 
ostatnim razem wybrani zostali dr Kolessa 
(ukr.) i dr Mahler (syon.), Jerzy hr. Bawo- 
rowski wzbrania się przyjąć ofiarowaną kandy- 
datarę, Podniesiono więc kandydaturę p. Ludwika 
Horodyskiego, właśc, dóbr. Kolędziany, któ- 
rego wybór można uważać za zapewniony. 

W okręgu nr 56 (Kołomyja-Kosów), skąd posło- 
wali ukraińcy dr Trylowski i ks. Wojna- 
towski, kandydatura Polaka miałaby szanse 
zdobycia mandatu mniejszości. Ofiarowano kandyda- 
turę p Moysie, ale ten oświadczył, że nie bę- 
dzie się ubiegał o mandat.. 


Piszą nam z Białej: Na bardzo licznem zgroma- 
dzenia w Witkowicach, uchwalono praw.e jedno- 
głośnie wotum nieufności dła był. posłów Dobiji 
i ks. Hanusiaka. Zgromadzenie uchwaliło rezo- 
lncye Kazimierza Dobisi, oświadczając się za kan- 
dydatem Franciszkiem Maślanką (ludowca). 

W zestawieniu onegdajszem kandydatów na 
okręgi wiejskie, mylnie wydrukowano w okręgu 
Żywiec-Sncha nazwisko p. Edwarda Krupki, do- 
tychczasowego posła tego okręgu, co niniejszem pro- 
stujemy, * 


Otrzymujemy następujące pismo: Polskie stron- 
nictwo demokratyczne postawiło moją kandydaturę 
ma okręg wyborczy Andrychów-Biała-Kęty-Oświę- 
cim. Stało się to bez mojej wiedzy, nie nsleżę bo- 
wiem ani do stronnictwa Polskiej demokracyi, ani 
do domokracyi narodowej. Kandydować będę na 
program bezwzględnej solidarności Koła polskiego 
4 uprzemysłowienia kraju. Z wysokiem poważaniem 
Romań Mayzal, burm'strz Oświęcimia, 


Piszą nam że Szczurowej: W okręgu wiejskim 
nr 42 (Tarnów-Radłów) wyłoniła się kandydatura 
p. Wincentego Mazanka, poeztmistrza ze Szczu- 
rowej, mającego bardzo wielu zwolenników, którzy 
go usilnie do kandydowania namawiają. P. Maza- 
nek do kandydowania nie jest dotąd zdecydowany. 

Z Tarnobrzega p'szą nam, Że popieraną tam jest 


kandydatura inżyniera p, Heuryka Dudka. 


Piszą nam z Rzeszowa: Kandydatura bar- 
mistrza dra Jabłońskiego upadła w zupełno- 
ści, nie znalazłszy wśród mieszkańców sympaty- 
cznego przyjęcia. Jak się dowiadujemy, również 
wiceburmistrz adw. dr Krogulski niema zamia- 
ru ubiezać się o mandat poselski. Za strony chrze- 
śaijańsko socyalnej wysuwają tu kandydaturę ks, 
Lasockiego przeciw eksce Dilińskiemu. 
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Z Fezu. 


(Wyglad miasta, — Stare i nowe miasto, — Z konen- 
latu francuskiego.) 

Stolica sułtanatu marokańskiego, Fez, leży na 
wielkiej, urodzajnej płaskowyżynie, poprzecinanej 
licznemi dolinami rzecznemi. Wyżyna owa znana 
jest pod nazwą Eł Gharb. Z pośród jarów rzecznych 
do najgłębszych należy Wad el Fas, w którym leży 
stara dzielnica Fezu z domami, które tarasowo 
wznoszą się po obu zboczach jara. Æ tych szcze- 
gółów topograficznych wynikałoby, że rzeka Wad 
el Fas płynie przez środek starego miasta. Tak 
atoli nie jest, przeciwnie, w całej dzielnicy niə ma 
ani śladu rzeki. Pochodzi to stąd, że jeszcze przed 
miastem woda rzeki rozdziela się, zasilając prze- 
różne kanały, które znowu rozchodzą się po domach 
w tysiącu cienkich strug. Mało jest miast, któreby 
tak dobrze były zaopatrzone w wodę, niestety miesz- 
kańcy Fezu nie czynią z niej należytego użytku. 
Fez, który w czasie rozkwitu dynastyi Kdris po- 
siadał liczne meczety, pomniki, fondaki, łaźnie, a 
pod względem koltury i nauki szedł w zawody z 
Kordową i Kairuanem, jest dzisiaj braduem mia- 
stem, chyłącem się do upadku. 

Fez składa się z dwóch dzielnie, wyraźnie od 
siebie oddzielonych. W dolinie rzeki leży Fez-el- 
Bali, czyli stary Fez, zaś obok na wyżynie zaba” 
dował się Fez-el-Dżedid, dzielnica rządu, magcenu, 
o którą obecnie toczy się walką. Zdala wygląda 
Fez-ei-Dżebid jak wielka twierdza, mająca panować 
nad całą bliższą i dalszą okolicą, Widać mary i 
silne wieże, tudzież wysokie warownie Dar-el- 
Magcenu. Niskie domy zaledwie są widoczne po- 
między budowlami fortecznemi, ponad któremi gó- 
rują tylko minarety meczetów i sułtańskie pawi: 
łony, kryte zieloną dachów ką. 

W poprzek szerokości nowego Fezu idzie wielka 
ulica, przecinająca liczae dzielnice i przejścia, Jest 
to główna arterya rucha. Mieszkają tutaj urzędnicy 
i wojskowi, przedstawiciele plemion wiernych suł- 
tanowi, a wreszcie służba pałacowa. Budynki 
mieszkalne są skromne, a nawet prymitywne. Znaj- 
duje się tutaj jeden tylka skład (fondak) zboża, 
jeden skład oliwy i jeden młyn, dostarczający mąki. 
Na kilku msłych targowicach można kupić naj- 
niezbędniejaze środki żywności. Zresztą pod wzglę- 
dem aprowizacyi Fez-el-Dżedid jest zależny od 
Fezn-el-Bali. 

Przez szereg esplanad i warownych przejść, gdzie 
się znajdują małe składy, wystawy przeróżnych 
środków leczniczych, tudzież stanowiaka żebraków, 
wiedzie droga z Fezu - el - Dżedid do Feznu-el-Bali, 
leżącego, jak wspomnieliśmy, w głębokiej dolinie 
rzeki, Z leżącej na wyżynie małej dzielnicy ogro- 
dowej wystaje pagórek, jakby przylądek, na któ- 
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rym pośród Ezarych dwu.ów góruje meczet Siwi 
Achmada esz Szawi. W obu tych dzielnicach mie- 
szka przeszło sto tysięcy ludności, — Obok nowej 
dzielnicy Fezu znajduje się Meliah, dzielnica ży- 
dowska, brudna i przeludniona. Tutaj mają być 
nagromadzone wielkie bogactwa. 

Dziennik paryski „Temps“ ogłosił kilka listów 
z Fezu, które malują położenie obecne w stolicy 
Maroka, Korespondent opowiada w jednym z listów 
pod datą 13 b. m, że na poezątku działań wojen- 
nych sułtan umieścił mekallę, złożoną z 1.500 lu- 
dzi, na wierzchołkach gór, w odległuści 5 kilome- 
trów na północ od Fezu w obrębie pizmienia Uled- 
Dżema, Dowódcą tej meha!li był Said el Bagdadi, 
Kaid owego plemienia, człowiek energiczny, ale 
znienawidzony z powodu bezlitosnego ściągania po- 
datków. Ponieważ rząd nie chciał go usunąć, Uled 
Dżemowie przystąpili do powstańców i w ten spo- 
sób pierścień oblężniczy koło Fezu zamknął się. — 
Kuryerzy, wysyłani do Tangeru, wracają rychło 
napowrót do Fezn zupełnie obrabowani. Rząd za- 
czął jako kuryerów używać ludzi z plemienia Uled- 
Dżema, chociaż ono przeszło na stronę powstańców, 
Sądzono, Że ci kuryerzy łatwiej przedostaną się 
poza pierścień oblężniczy, Wysłano ich 10 i wszy- 
scy zostali doszczętnie obrabowani. 

W bardzo przykrem położeniu znajdaje się kon- 
Bal francuski Gaillard, nie dlatego, ażeby w Fezie 
panowała nienawiść do Francuzów, ale z tego po- 
wodu, że mieszka pośród ludzi, którym lud przy- 
pisuje winę wszystkich nadużyć, Należy do nich 
przedewszystkiem wezyr Si el Madani Gauli. — 
Z początku cała nienawiść zwracała się przeciwko 
weryrowi i jego zwolennikom, a dopiero, gdy snł- 
tan nie chciał, czy obawiał się, usunąć go, zwró- 
cił się lud również przeciwko swojema władcy, — 
W pierwszy piątek bieżącego miesiąca sułtan nie 
śmiał wyjść z pałaca i rzeczywiście okazało się 
później, że gromada Berberów urządziła zasadzkę 
w gaju oliwnym, ażeby sułtana podczas przechadz- 
ki porwać i uprowadzić. 


Kronika. 


Kraków, 28 kwietnia, 


Jak w porannym numerze naszego pisma 
donieśliśmy, Rada miasta Krakowa na wczo- 
rajszem posiedzeniu, większością 10 głosów 
oddała dzierżawę teatru mieiskiego 
im. Słowackiego, p. Ludwikowi Solskiemu, 
dotychczasowemu dyrektorowi sceny miejskiej. 

P. Solski, ceniony przedewszystkiem jako 
artysta dramatyczny i reżyser, pracę swą dal- 
szą, jako dyrektor teatru miejskiego, podejmuje 
w warunkach znacznie trudniejszych od dotych- 
czasowych. Ooostrzony kontrakt nakłada nie- 
wątpliwie poważne ciężary finansowe na przed- 
siębiorstwo dzierżawne. Z drugiej strony pod- 
niesione w ostatnich czasach, przy sposobności 
kończącego się terminu dzierżawy, uwagi i żą- 
dania ze strony komisyi teatralnej i prasy, do- 
tyczące uzupełnienia personala, wyka- 
zującego dziś dotkliwe braki w kilku ważnych 
działach ról, domagają się uwzględnienia. 

Pragniemy wierzyć, że yr. Solski, w poczu- 
ciu obowiązka wobec poważnych zadań sce- 
ny krakowskiej, niemniej jak i w poczuciu wła- 
snego interesu, braki te zechca uchylić, że z 
pośród zgranego i wyćwiczonego zespołu dzi- 
Biejszego artystów sceny naszej, posiadającego 
także niewątpliwie wiele sił wybitnych, zatrzy- 
ma wszystkie te, które taleniem i pracą zdo- 
były sobie stanowisko artystyczne i uznanie 
publiczności, lub dają gwarancyę korzystnego 
rozwoju swego talentu, a obok tego pozyska 
nowe, które pozwolą mu dźwignąć poziom an- 
sambln dramatycznego do wyżyny, odpowiada. 
jącej stanowisku sceny i miasta naszego. 

Pragniemy też, aby scena krakowska godnie 
stała na straży myśli narodowej, aby była echem 
żywego pulsu duszy społeczeństwa i aby w dzia- 
łalności dyrektora Solskiego żywiej, niż dotąd, 
zarysowywał się czynnik poczucia obywateiskie- 
go. Tego wszystkiego życzymy p. Solskiema w 
chwili, kiedy Rada miasta złożyła kierownictwo 
sceny krakowskiej w jego doświadczone ręce. 


Obchody 3-go Maja. We wtorek 2 maja odbę- 
dzie sią w Resursie urzędniczej w Krakowie aro- 
czysty wieczór ku uczczeniu Konstytncyi 3-go Maja. 
Program nader urozmaicony, — Słowo wstępne wy: 
powie p. Kazimierz Bartoszewicz. Część deklama- 
cyjną objął p. prof, Balicki, a w części muzycznej 
wezmą współudział pp.: L. Filipzówna, Romanow- 
ski. Chór męski urzędników kolejowych pod batutą 
p. Mendochy, prof. Korbel i Kł, oraz młodziutki 
pianista Miecio Münz. Bliższe szczegóły w progra- 
mach. Wstęp dla członków 50 kalerzy. Początek 
punktualnie o godzinie 8 koniec o godzinie 91;, 
wieczorem, W czasie koncerta drzwi do sali będą 
zamknięte, Bilety nabywać można w sekretaryacio 
Resur8y. j 

Klub urzędników poczty i telegra- 
fów w Krakowie z okazyi nadchodzącej wiekopom- 
nej Konstytucyi 3-go Maja, przekazał pięćdziesiąt 
koron na szkołę polską w FryBztacie, Urzędnicy 
pocztowi, przykuci do ciężkiej pracy zawodowej, 
nie mogą brać czynnego udziała w tej najszczy- 
tniejszej walce przeciw wynarcdowieniu i zacho- 
waniu nieskażonych serc naszej dziatwy, jodniko- 
woż głęboko odczuwają potrzebę bronienia mowy 
i obyczajów polskich tam, gdzie grozi niebezpie- 
czeństwo, a więc przedawszystkiem na kresach, 

Wieczór 3-go Maja w Wieliczce, Deno- 
szą nam z Wieliczki: Dnia 3-go Maja urządza tu- 
iejsze Towarzystwo polskiej młodzieży akademickiej 
uroczyste przedstawienie ku uczczeniu 120 roczni- 
cy Kosstytucyi 3-go Maja. Dang będzie jedno- 
aktówka Jana Łady p. t. „Jak liście z drzew 
strącone*, oraz St, Wyspiańskiego „Warszawianka“, 
Towarzystwo dokłada wszelkich starań, by przed. 
stawienie wypadło jak najlepiej. 

Ze spraw Towarzystwa Szkoły Ludowej. 
(„Przewodnik Oświatowy*. Szkoła w Przywozie, 
Szkoła pol. w Mor. Osrtawie. Odroczenie walnego 
zjazdu), 

Na ostatniem posiedzeniu Zarządu głównego, 
które odbywało się w Krakowie, dnia 8 i 9 b. m. 
zapadła uchwała co do przeistoczenia „Przewodnika 
Oświatowego“ z miesięcznika na dwutygodnik, 
W nowej postaci wydawane pismo to będzie odtąd 
organem, poświęconym w pierwszym rzędzie spra: 
wie obrony kresów, będzie odzwierciedleniem ruchu 
narodowego, który dąży do utrwalenia polskości 
na wschodzie i na zachodzie, Pismo będzie wycho 
dziło w znacznie powiększonym nakładzie 1 dotrze 
do wszystkich, którzy się sprawami Towarzystwa 
Szkoły Ludowej interesują, lub których T. S. L. 
o działalności swej poinformować pragnie, Pierw- 


szkoły 1908 liczba dzieci, uczęszczających do szko- 
ły w Przywozie, wynosiłe 47, w roku bieżącym 
pobiera naukę dzieci 136, czyli liczba dziatwy 
szkolnej podwoiła się, 
o wzrastającym wpływie szkoły na uświadumienie 


runków finansowych, w jakich się T. 8. L. znajdu- 
je, Zarząd główny, ufny, że społeczeństwo poprze 
go ofiarnością, powziął uchwałę zatwierdzającą bu- 


wa budowy 
Ostrawie I związana z nią ściśle kwestya za- 
bezpieczenia bytu Domu Poiskiego w Morawskiej 
Ostrawie, weszła w nową, dla sprawy Domu Pol- 
skiego korzystną fazę, tak, iż jnż w najbliższym 
czasie Zarząd główny będzie mógł podać do pu- 
blicznej wiadomości konkretne dane co do załatwie- 
nia tej ważnej sprawy. 


odbyć w pierwszych dn'ach lipca r. b. Termin ten 
jednak, ze względn na okres wyborczy, okazał się 
wprost niemożliwym i Zarząd główny uczuł się 
zmaszony Zjazd ten przełożyć na pocz% 


jer: „Na Anioł Pański*, muzyka M. Karłowicza, 


dram,  (akompaniuje p. Walewski), Po przerwie: 


sanka“, „Ledwiem cię obacył*, „Idzie, idzie od 
ołtarza“, „A jak będzie słońce i pogoda“, odśpie- 


serce“, wypswie p. Irena Ruszczycówaa, Noskow- 
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szy numer” zmienionego „Przewoinika  Oświa- 
towegoř ukaże się 8 maja r. b. w dwudzie:t; 
rocznicę założenia Tow. Szkoły Ludowej, 

Ważną powzięto też uchwałę co do szkoły pol- 
skiej T. S. Lw Przywezie na Morawach. Bu- 
dynek dotychczasowy, w którym przed trzema laty 
powstała szkoła, okazał się już niewystarezającym 
dla pomieszczenia wazystkiej dziatwy, garnącej się 
do szkoły polskiej, Gdy bowiem w roku otwarcia 


publiczności, chcącej «ię tym popisom  przypatcty- 
wać, będzie wstęp wolny. 

Zawody w piłkę nożną na T. S. L. urządzić 
zamierza Towarzystwo sportowe „Wisła“ dnia 3 
maja (w Święto narodowe konstytucyi 3 Maja), 
przeznaczając czysty zysk na Dar narodowy 
T. S. L. „Wisła“ zwróciła się właśnie do klubu 
sportowego „Cracovia“ z propozycyą, aby pierwsza 
drużyny obu tych najlepszych klubów match Śro- 
dowy rozegrały. W ten sposób Towarzystwo Szkoły 
Ludowej na swoje prace narodowe uzyska znaczne 
fundusze, 

Z uniwersytetu. P. Ludwik Katzne:, kandydat 
adwokacki, rodem z Wadowie, otrzymał w tutej- 
szym uniwersytecie stopień aoktoru praw. 

Sprawy sądowe ks. Stojałowskiego. Jak wia- 
domo, w sprawie skargi ks. Stojałowskiego preo- 
ciw masie spadkowej po śp. doktorze Włodstmierau 
Lewickim o zwrot kosztów agitacyi wyborczej za- 
padł wyrok, przyznający oskarżycielowi część pre- 
tensyi, Przeciw temu wyrokowi wniósł kuraior ma- 
By spadkowej, adwokat dr Kłębkowski, sprzeciw, 
który dotychczas niə został jeszcze załatwiony. 
Jak twierdzą w sferach prawniczych, sprawa ta 
będzie jeszcze raz roztrząsana przez sąd apela- 
cyjny. I 

Z powodu lisrm otwartego, jaki ogłosił ks. Sto- 
jałowski przeciw drowi Kłębkowskiemu, obrzuciwszy 
go całym szeregiem obelg, wystąpił kurator masy 
spadkowej po Śp. drze Włodzimierzu Lewiekim ze 
skargą o obrazę czci, żądając zarazem od ”parla- 
mentarnej komisyi dla nietykalności poselskiej wy- 
dania ks, Stojałowskiego sądowi krakowskiemu. 
Jednakże z powodu przypadającego w tym czasie 
przesilenia parlamentarnego, komisya sprawy tej 
nie mogła załatwić, wobec czego nastąpiło prze- 
dawnienie skargi. Na zarzuty podniesicne przez 
ks, Stojałowskiego ma adwokat dr Kłębkowski od- 
powiedzieć również listem otwartym, , 


Falsyfikaty obrazów. Śledztwo policyjne w 
sprawie wykrycia sprawców puszczania w obieg 
falsyfikatów obrazów Fałata, Malczewskiego i in- 
nych malarzy zostało już ukcńczone. W ostatnich 
dniach nadesłano jeszcze trzy podobne obrazy Fa- 

ta, które znajdowały się dotychczas w posiadaniu 
pewnej rodziny w Sosnowcu. Akta tej sprawy zo- 
stały już odes'aue do sądu karnego. Jak nas in- 
formują, oskarżeni o fałszowanie tych obrazów są 
dwaj krakowscy malarze, a także znany handlarz 

Schmaus, 

Aresztowanie hrabiego. Aresztowany przed- 
wczoraj Józef Władysław Przeźłziecki, który pod 
nazwisziem Romana wvon(!) Brzezickiego wyłu- 
dzał rozmaite kwoty, został odstawiony do więzie- 
nia sądu karnego. Dalsza śledztwo wykryło, że 
Przeździecki był aresztowany przed kilka laty we 
Lwowie, jako podejrzany o oszustwo, ponadto był 
on karany za dezercyę wojskową, 

- Maloletni rabusie. Od niejakiego czasu poczy- 
neją grasować w Krakowie małoletni rabusie, któ: 
rzy napadaą w biały dzień na samotnie 
przechodzące kobiety | gwałtownie wyrywają im 
torebki, lub portmonetki. Wczoraj aresztowano kil- 
ka podobnych złodziei, którzy połączyli się w szaj- 
ki I operują w różnych stronach miasta, — I tak 
zdołano przytrzymać trzech Józefów, 16-letniego 
Gacka, 18letniego Starzyka również i 18-leiniego 
Siarkowskiego, którzy wydarli z rąk niejakiej Cym- 
bałowej, z Ujścia ruskiego pochodzącej, pagilares 
z kwotą 160 kor. Podczas aresztowania jeden z szajki 
podał stojącemu w tłumie nieznanemu dorożkarzo- 
wi kwotę 150 koron, pochodzącą zapewne takża 
z krad leży. Dalej- vrzychwycono ll-letniego Ma- 
ryana Piechnego, który wyrwał jakiejs pani torebkę 
z kwotą 100 koron jeszcze przed kilku tdniami, 
wczoraj zaś znów ukradł w ten sam sposób 100 
koron. Aresztowany opowiadał z płaczem na policyi, 
że z kwoty tej „przehuśtał* na Błoniach dziesięć 
koron. Wreszcie 12-letni Ludwik Królikiewicz wy- 
ciągnął ku„ującej mięso w jatkach przy pl. Nowym 
pugliaies z kieszeni i począł uciekać. Przytrzyma- 
no go jednak i zaprowadzono na inspekcyęq polie 
cyjną. j 

Włamywacze pod kluczem. Wezoraj areszto- 
wano Ż1-letniego włamywacza Antoniego Miceusza, 
który dostał się zapomocą dobranego klucza do 
sklepu korzennego Maurycego Fviustera przy ulicy 
Dietlowskiej pod 1. 33 i począł tam „gospodaro- 
wać”. Schwycono go jednak na gorącym uczynku 
i oddano w ręce policyi. 

W nocy znów aresztował patrolający przy alicy 
Węglowej policyant podejrzanego o zamiar włama- 
nia się do pobliskiego sklepu 21-letniego Stanisłe- 
wa Stefańskiego, przy którym znaleziono pęt: wy- 
trychów i narzędzia, służące do włamywań. 

Rozbijanie lamp na przedmieśc:ach. Niedawno 
donieśiiśmy, że jakiś bliżej nieznany sprawca roz- 
bił dwie wielkie lampy pod parkiem Jordana, war- 
tości przeszło 260 koron. Policya poczyniła ze swej 
strony energiczne kroki celem wyśledzenia sprawcy 
i aresztowała 21-letniego Feliksa Groszyńskiego. 

Przejechana przez rowerzystę. Wczoraj po- 
południa najechał 20-łetni murarz Jan Szklarz, 
ucząc się jeżdzić na rowerze na ul. Grodzkiej, na 
Salomeę Gliizk i dotkliwie ją poranił, 


co Świadczy wymownie 
tamtejszej ludności polskiej, Zarząd główny zdecy- 
dował więc przystąpić niezwłocznie do wybudowa- 
nia na ten cel odpowiedniego gmachu szkolnego 
i przyjął odpowiednie plany. Kosztorys gmachu 
wyniesie z górą 80.000 koron, Mimo trudnych wa- 


dowę szkoły w Przywozie, 
Przewlekająca się już od dłuższego czasu Bpra- 
szkoły polskiej w Morawskiej 


Tegoroczny Walny Zjazd T. 8. L. miał się 


tek września. 

Filia Ligi pomocy przamysłowej w Krakowie. 
Dnia 24 bm. odbyło się posiedzenie wydziała Koła 
kobiet Towarzystwa pomocy przemysłowej, na któ- 
rem obrano przewoduiczącą p. Wandę Steczkowską, 
poczem przystąpiono do podziału na pojedyńcze 
sekcye, a mianowicie: sekcyę przemysłową, agita- 
cyjną, odczytową i dostawową i to na podstawie 
zasadniczego regulaminu dla zarządu. Panie nale- 
żące do sekcyi przemysłowej podzieliły się na na- 
stępujące podeekcya: dla pończosznictwa i tryko- 
tarstwa, dla guzikarstwa, koronkarstwa i czycia, 
kilimkarstwa i gałanteryjnego in:roligatorstwa. — 
Następnie zabrał głog dyrektor filii Ligi pomocy 
przemysłowej i po umotywowanin postawił wniosck 
utworzenia kursu dla pończosznietwa i trykotarstwa, 
który jednomyślnie przyjęto. Po zamknięciu kursu 
jest projektowana wystawa prac uczestniczek kursu. 
Termin wnoszenia podań podamy później, 

Jutrzejszy raut na szkołę kresową w Jaworzu 
zapowiada się nadzwyczaj świetnie. Program czę- 
ści rautowej jest następujący: Chopin: „Polenez 
A-dur“, wykona orkiestra 13 p. p. pod batutą p. 
Hocka. Moniuszko: „Po nocnej rosie“. Kotarbiński: 
„O świcie”. Gall: „Rżnij grajku*, odśpiewa chór 
akademicki pod batuty p, Walewskiego. K. Tetma- 


K. Ujejski: „Noc straszna“ (do Chopina opus 6, 
mazurek 2), wypowie p. Irena Ruszczycówna, art. 


Walewski: „Słowiczku mój“. Świerzyński: „Koły- 


wa chór akademicki. M. Konopnicka: „Chłopskie 
ski; „Don Kiszot*. Moniuszko: „Bajka“, wykona 
orkiestra 13 p. p. Potem nastąpią tańca, Na raut 
(sala Starego tea:rn) wybiera się sporo osób. 

Wiadomości osob ste. P. dr Michał Sliwiń- 
ski z Krakowa wyjechał dzisiaj do Karlsbada, 
gdzie od szeregu lat w sezonie letnim pełni obo- 
wiązki lekarza zdrojowt:go. 

Walne zgromadzenie Sokoia krakowskiego 
odbędzie się w niedzielę dnia 30 kwietnia b, r. o 
godz, 4 po połndnin. Upraszamy o liczny udział, 
gdyż walne zgromadzenie ma wiele i ważnych 
spraw do załatwienia. Jest to jedna z najważniej- 
szych chwil w Sokole, w której wszyscy mają 
najlepszą sposobność zajęcia się Sokołem. jego 
życiem i rozwojem, 

Z Lutni. Na odbytem 26 b. m. walnem zgroma- 
dzenin członków wybrani zostali do zarządu pp. 
Edward Lipowski prezesem, Karol Markus zastępcą, 
Adolf Steibelt dyrektorem art., dr Franciszek By- 
licki zastępcą. Do wydziału weszli; Bicz Ludwik, 
Dorula Władysław, Ferentz Maksym, Gadomski 
Jan, . Golch August, Gorzelany Franciszek, Kopy- 
ciński Leon, Kierzek Stanisław, Lewicki Władysław, 
Mendelsburg Zygmunt, Radwanek Karol, Urbański 
Wiihelm, Wiehler Tadeusz. Komisyę kontrolującą 
składają: Stankiewicz Józef, Doleżal Antoni, Bie- 
niaszek Feliks. i ti ; 

Wydział „Ogniska nauczycielskiego“ urządza 
nadzwyczajne walne zgromadzenie, które odbędzie 
się w sobotę 29 b. m. o godz. 6 I pół wieczór — 
Na porządku dziennym: „Utworzenie sekcyi peda- 
gogicznej w łonie „Ogniska nancz.*, referent dr 
Henryk Kanarek, W razie braku kompletu następ- 
ne zebranie odbędzie się tego Samego dnia o go- 
dzinie 7 wieczór. p | 

Kurs introligatorski w Krakowie mający się 
odbyć staraniem dyrekcyi miej. Muzeum techniczno- 
przemysłowego krajowego Instytutu popierauia rę- 
kodzieł 1 przemysła w Krakowie w czasie od 2 
maja do 24 czerwca 1911, z powodów od dyrekcyi 
niezależnych zostaje odłożonym i rozpocznie 
się dopiero 16 sierpnia 1911. Podania o 
przyjęcie wnosić należy do 31 lipca b. r. na ręce 
dyrekcyi miej. Muzeum  techniczno-przemysłowego 
w Krakowie, ul. Franciszkańska 4, gdzie udzielać 
się będzie również wszelkich w sprawie tego kursu 
wyjaśnień 1 informacyj. 

Gtwarcie sezonu wioślarskiego. Oddział wio- 
ślarski „Sokoła krakowskiego“ urządza w ponie- 
działek, dnia 8 maja, uroczyste otwarcie sezonu 
wioślarskiego o godz. 2 po połudain. O godzinie 3 
wyruszy oddział na łodziach da Tyńca — rodziny 
zaś i ich goście statkami. Zgłoszenia uczestników 
wycieczki przyjmuje i zaproszenia wydaje do 
czwartku, dnia 4 maja wieczór, p. Maryan Hupczye, 
właściciel Biura dzienników i ogłoszeń przy uiicy 
Wiślnej 2, W razie niepogody wycieczka odbędzie 
się w następną niedzielę. 

Popisy konne, ' We czwartek 4 maja b. r. o 
godzinie 9 przed południem urządza korpus oficer- 
ski e. i k. putku dragonów im. ks. Liechtensteina 
nr 1Opodobnie, jak w dawniejszych latach, popisy 
konne o nagrodę w skakanin i o nagrodę „Jen de 
barre“, na placu ćwiczeń wojskowych w Kobierzy- 
nie, w pobliża Krakowa. Odbędą się one x nastę- 
pującym programem: Pięć kategoryj popisów ofl- 
cerskich w jeździe, dalej 3 kategorye w skakaniu 
oficerów, 1 kategorya w Sskakanin podoficerów «© 
nagrody 1 w końcu 4 grupy „Jen de barre“, — 
Specyalne zaproszenia mie będą wydawane, . Dla 


Ze Świata. 


Taatr polski w Poznaniu, zmuszony — nle- 
stety — szunkąć bytu i oparcia przez lato poza 
granicami państwa pruskiego, kończy sezon z dniem 
30 kwietnia ‘b. r. Dyrektor p. Audrzej Lełewicz, 
utegając smutnym koniecznościom i chcąc zapewnić 
egzystencyę przynajmniej części towarzystwa, wy- 
biera się z personalem operetkowym — jak po- 
przełniego roku — w toerneó artystyczne po wię- 
kszych miastach i uzdrowiskach galicyjskich, Dla 
publiczności atrakoya to wielka. Miasta prowincyo- 
nalne, pozbawione teatrów stałych, gościć będą w 
swych murach oparetkę, stojącą na wysokim pozio- 
mie artystycznym, odznaczającą się szlachetnym 
stylem i wytwornym smakiem, a więc załetami, na 
które w teatracb, uprawiających dział oporetkowy, 
coraz mniej zwraca się uwagi. Towarzystwo stła- 
da się z 80 osób z własną orkiestrą. posiadając 
w repertuarze operetki, jak: „Hrabia Luxewburg*, 
n Baren cygański*, „Księżniczka dolarów“, „Lalka, 
„Wesoła wdówka“, „Czar walca“, „Dziewczę z la- 
leczką* i operę ludową „Krakowiacy i górale* — 
rozpocznie podróż artystyczną 1 maja br. a pierw- 
szym etapem będzie Tarnów. Po nim pójdą kolejno 
inne miasta, Życzliwe przyjęcie, z jakim operetka 
poznańska spotkała się w poprzedniej swej wyciecz: 
ce zeszłego rokn w całej Galicyi, pozwala się spo- 
dziewać tym razem również serdecznego przyjęcia, 

Wiedeński oddział Uniwersytetu ludowego. 
Piszą nam z Wiednia: W niedzielę 30 kwietnia a 
godz. 10 przed południem, w sali XX Wintergasse 
29—3, oduędzie się odczyt p. Kazimierza Z alo w- 
skiego, na temat: „Ostatnia rewolucya w Pol- 
sce w Świetla literatury“. 


w Krakowie 


-ulica Jagiellońska 1. 3, 


ciu czesnego, pogorszyło się. 
uniwersytetach były dla profesorów z tego powodu 
tak wielkie, że rząd przyznał im dodatki osobiste, 
Omawiano potem przenoszenie profesorów do VI 
klasy rangi i stwierdzono, że piąty dodatek pięcio- 


zwą mostu Ferdynanda, 


znaczenie 
Franz Josefs-Kai do HI dzielnicy, a -w-szczególność 


__ polecają Rynek, Linia A-B 1. 47, rządowych, dla klasztorów 
swoje składy: we Lwowie kostyumy damskie, kocyki na łóżka, 


Piątek, 48 Kwietnia 1911 


Konferencya rektorów ooraaowma wczoraj w 
anli politechniki w Wiedniu. Na konferencyę przy: 
byli rektorowie wszystkich wyższych zakładów nau. 
kowych w państwie anustryackiem. Jako przedsta« 
wiciele uniwersytetów przybyli pomiędzy innymi 
rektorowie: dr Witkowski z Krakowa i dr Ja- 
szowski ze Lwowa; pośród przedstawicieli technik 
znajdują się prof. Thullie ze Lwowa, a wreszcie 
przybył także dr Grabowski ze Lwowa, jako 
przedstawiciel Akademii wsterynarskiej, 

Zgromadzonych powitał rektor politechniki wie 
deńskiej bar. Jiiptaer, który podniósł, że poprzedni 
konferencya rektorów poleciła szkołom wjższym, 
ażeby przeprowadziły obrady i powzięły uchwały 
w sprawie żądań profesorów szkół wyższych wedle 
referatu prof. Golla, członka Izby wyższej. W imie- 
niu uniwersytetu wiedeńskiego wypracował referat 
w tej sprawie profesvr Wettstein, drugi referat 
nadesłała politechnika lwowska, a politechnika wie- 
deńska zgodziła się na zasady tych referatów 
Obecnie konferencja ma powziąć obowiązujące 
uchwały, 2 ; 

Nastąpił wybor prezydyum, a prezesem zgroma« 
dzenia został wybrany rektor Jiiptner. Zagajnjąc 


merytoryczne obrady, polecił prof. Jfptner wziąć 
jako podstawę obrad memoryał Związku profesorów 
szkół wyższych w Czechach, na czele którego stoi 
prof. Gol, a to dlatego, ponieważ podczas poprze 
dnich rokowań na memoryał ten powszechnie się 
zgodzono, chociaż inne referaty zawierają dalej 
idące żądania, 
profesorów szkół wyższych stanowiska wyższego w 
hierarchii urzędniczej, Memoryały uniwersytetu wie 
deńskiego i politechniki lwowskiej żądają dla pro- 
fesorów zniesienia rang. Memoryał praski wykazuje 
upośledzenie profesorów szkół wyższych, podnosząc 
zwłaszcza położenie docentów prywatnych i profe- 
sorów nadzwyczajnych, i porównnjąc ich pracę z 
z wynagrodzeniem. Prywatna docentura nie ma wo» 
góle znączenia materyalnego, 


Profesor Wettstein żąda n. p. dle 


Położenie profesorów zwyczajnych, po odpadnię- 
Straty w większych 


letni istnieje tyłko na papierze z powodu podeszłego 
wieka profesorów i tak zwanej „granicy wieku“. 


Niesprawiedliwem jest, Że nadzwyczajny profesor 


w VII klasie rangi pobiera podstawową płacę VIII 
klasy rangi (3.600). Ale najbardziej krzywdzącem 


jest to, że profesor nniwersytetu pozostaje zawsze 
w VI klasie rangi, gdy inni urzędnicy dochodzą do 
V i IV. Profesor otrzymuje co najwięcej tytuł 
radcy dworu. Profesorowie pie mają powodu ukrye 


wać swojego niezadowolenia z powodu materyalnegt 
położenia, 
Nowy məst 
27 b. m.: - 
„Dziś otwarty został dla ogólnego ruchu nowy 
most na przepływającym przez Wiedeń kanale Du- 


na Dunaju. Piszą nau z Wiednia 
2a i 


naja. Nowy most, równie jak poprzednik jego, któ- 


ry na tem samem mejscu był rzucony, nosi na- 
a roboty około wybudo- 
wania go trwały 23 miesiące. Most ma szerokość 
24 metrów, a waga konstrnkcyi mostowej wynosi 
1,170.000 kg; jest on w stanie znieść ciężar peł- 
nych wozów kolei elektrycznej, 26 wozów ładow- 
nych i 6070 osób. Koszta wybudowania tego najwięk- 


szego z mostów wiedeńskich (powierzchnia jego wy- 
nosi 1980 metrów kwadr.) obliczono ogółem na 2 


miliony koron. Nowy most Ferdynanda ma dnże 
dla rucha publiezności i towarowego z 
do Prater i Taboratrasse, ` k . 

„Król Edyp* w cyrku wiedeńskim. Z Wiednia 
donoszą: Zespół berlińskiego niemieckiego teatru 
pod dyrekcyą Maksa Reinhardta zjeżdża z począt- 
kiem maja do Wiednia na cztery przedstawienia 
tragedyi Sofoklesa „Król Elyp*. „Król Edyp“ w 
przenięknem niemieckiem tłomaczeniu poety Hago- 
na Hoffmansthalla, dany będzie na arenie wielkie« 
go cyrku Buscha w dniach 5, 6, 7 i 8 maja. Na 
pierwsze przedstawienie bilety w mig porozcdwy” 
tywano. 

Ciekawy jest ten ruch w klerunku przenoszenia 
dzieł repertuaru klasycznego na arenę cyrkową. — 
Może uspruwiedliwioną jest ta tendencya przy wy- 
stawianiu tragelyj greckich, ała w ostatnich czae 
sach poczęto ją rozciągań í na dramaty szekspi- 
rowskie. W ostatnich czasach np. Ferdynand Bonn 
grał w cyrku „Ryszarda III“ z doskonałym „ensem: 
blem“ aktorów, w których rzędzie znajdowała się 
i znakomita Adela Sandrock. Na przedstawieniach 
tej tragedyi szekspirowskiej w cyrku największy 
sukces odnosi tresura.. koni, — A kiedyś spektakl 
wasiano odwołać z powodu niedyspozycył... konia, 
którzy służył za wierzchowca królowi Ryszardowi. 
Bvnn zamierza w cyrku wystawić cały cykl dzieł 
Szekspira, Reinhardt zaś marzy o wystawienia dal- 
szych tragedyj Sofoklesowskich, 

Jubileusz aktorki. Piszą z Wiednia: W naj. 
bliższych dniach wiedeński dramat nadworny uro- 
czyście obchodzić będzie jubileusz aktorki Anny 
Kratz, która od lat 50 nieprzerwanym ciągiem 
należy do składu „Hofbnrgteatru* gdzie początko- 
wo grywała role naiwne i liryczne, później zaś 
z biegiem lat przerzuciła się do „empioi* chara- 
kterystyczno-komicznego. * Ogółem w wiedeńskim 
dramaciv nadwornym wystąpiła pani Kratz przeszło 
3000 razy. Na szenie jabilatka jest już 66 lat, 
gdyż — dziecko rodziny teatralnej — występować 
poczęła w teatrze od 9 roku życia. W epizodach 
komicznych „starych“ dziś jeszcze pani Kratz jest 
doskonałą, a na scenie pojawia się dość często, 
przeważnie w sztukach kiasycznego repertuaru, 
lub we *wznowieniach niemieckich dawniejszyca 
komedyj, ` PERS 

Buńczuczny Ukrainiec. Piszą nam z Wiednia, 
Onegdaj przed sądem powiatowym w  Josefstadzi( 
stawał ukończony prawnik, Autoni Jaworsk., oskar: 
żony o obrazę galicyjskich dyrekcyj kolejowych. 
Jaworski z końcem listopada zeszłego roku jechał 
do Hadynkowiee i na dworcu kolejowym Lwów: 
Podzamcze chciał kupić bliet jazdy. Kasyerka wy- 
dała mu żądany bilet, jednakże .z tekstem dwuję- 
zykowym (polskim i niemieckim), a gdy Jaworski 
zażądał biletu i z tekstom w języka ruskim, odpo« 
wiedziała mu, że takich biletów nie ma, prosząc 
go zarazem, by mówił do niej po polsku, gdyż ję- 
zyka ruskiego nie zna. Na to gniewem wezbrała 
bohaterska dasza dzielnego Uxraińca i poleciał do 
urzędu stacyjnego z zażaleniom na kasyerkę, Je- 
duakże i między urzędnikami stacyjnymi nie zna- 
lazł osobnika rozumiejącego i mówiącego po „aukra 
isku“, a gdy zażądał książki zażaleń, odpowie" 
dziano mu, że sprawa kontrowersyi jego z kasyer= 
ką do wpisania w tą księgę się nie nadaje 

Jaworski w rezultacie wystosował obszerną skar- 
gę do ministerstwa kolei Żelaznych, skargę trzy: 
maną w tonie co najmniej brutalnym i rojącą się 
od inwektyw i obelg, skierowanych w stronę galls 


Dostarczają: Sukna i koców dostawowych dla Instytucyj autonomicznych 


i t. p. Materye modne na nbrania męskie 
dereczki „powozowe i pledy 


Fróbki wysyłają na prowincyę opłatnie. 


-, Piątek 28 Kwietnia 1516, 


©eyjskich dyrekcyj kolejowych i polskich urzędni- 
ków na kolejach, W ekardze tej opowiada między 
łnnemi, 1ż cały szereg razy skarżył się na postę- 
powanie urzędników polskich we wszystkich trzech 
dyrekcyach i wa wszystkich odpowiedziano mu, że 
sprawy zażaleń jego zostały załatwione. „Bodaj 
czy nie przez awans oskarżonych przeze mnie 
urzędników — dodaje Jaworski sentencyonalnia — 
to tajemnica urzędowa*. 

` Ministerstwo kolejowe zmuszono było treścią 
„obelżywą pisma „ukraińskiego heroja* oddać je 
prokuratoryi państwa, która oskarżyła Jaworskiego 
o obrazę władzy rządowej. Jaworski, DA piśmie 
bardzo odważny, przed sądem milczał, jak bara- 
mek, i nie przeprowadzał dowodu prawdy na za- 
rzut partyjności, postawiony polskim urzędnikom i 
dyrekcyom kolejowym, natomiast wymownym był 
jego obrońca, który mówił o temperamencie mło» 
dzieńczym i uczuciach narodowych podsądnego, Te 
argumenta przemówiły do sędziego, który wyzna- 
ezył oskarżonemu minimalną karę 50 koron grzyw* 
uy, ewentualnie 5 dni aresztu, 

2665 rocznica Istnienia Rzymu, Piszą nam 
Ż Rzymu: Dnia 21 b. m, obchodzono tutaj 2665 
„rocznicę istnienia Rzymu, założonego w 754 przed 
„Chrystusem. Z sześciu wystaw, które tutaj mają u- 
święcić 50 rocznicę zjednoczenia Włoch, otwarte 
SĄ prawie od miesiąca trzy wystawy, a mianowi- 
cie międzynarodowa wystawa sztuki w Valle Giulia, 
historyczno retrospektywna w zamku Anioła, tu- 
dzież archeologiczna w termach Dioklecyana. Dnia 
21 b. m, z powodu wymienionej rocznicy otwartą 
została w obecności króla wystawa wioska etno- 


graficzna i regionalna, Było to otwarcie tylko for- | 


malne, gdyż wystawa ta jest jeszcze dia zwiedza- 
jących zamknięta, nie jest bowiem jeszcze w zu- 
'pełności urządzona. Trzy od miesiąca już otwarte 
"wystawy mie cieszą się wielką frekwencyą, Mają 
one zwykle w dnie powszednie około 3,500 gości, 
w niedzielę i dni świąteczne około 7.000. Na 500 
tysięcy mieszkańców Rzymu i 50 tysięcy obcych 
„dziennie powyższe cyfry gości wystawowych są wię- 
;ceJ niż skromne, 

' Megafon tramwajowy. Mioszkańcy Londynu, 
"którzy przed kilku dniami czekali na przystankach 
tramwajowych na swoje wagony, słyszeli ku swo- 
„jemu ogromnemu zdziwieniu tajemniczy głos, który 
z wysokości zapowiadał, dokąd jedzie zbliżający się 
'wóz tramwajowy, tudzież ile ma jeszcza miejsc 
„wolnych. Jest to najnowsze urządzenie na londyń- 
skich liniach tramwaju elektrycznego. Na przy- 
stankach znajdują się dwa silne megafony, umie- 
,RZczone na dachu halli poczekalnej. W odległości 
około 150 metrów stoi konduktor i od motorowego 
nadjeżdżającego wagonu lub pociągu tramwajowego, 
oirzymuja wiadomość o celu jazdy i liczbie wol- 
nych miejsc, Konduktor powtarza to telefonowi, 
połączonemu z megafonami, które znowu powtarzają 
trzymane informacye pasażerom. Na przykład me- 
gafon woła: „Ciapham, 68 wolnych miejsce,“ Pasa- 
żerowie, jadący do Clapham idą do drzwi pocze- 
kalni, zaś inspektor wypnszcza 68 osób. W ten 
sposób ruch pasażerów odbywa się szybko i z wy- 
godą publiczności. 


Na pomnik T. Kościuszki złożył dr Pluciński 
2 kor. 30 kal. 


Zmarli. 

W Drohobycza umarł 22 b. m. Roman Zdzisław 
Jndejko, sędzia tamtejszego sądu, przeżywszy 
tat 36. 

Kazimierz Schottek, uczeń VI. kl. gimnaz,, 
przeżywszy lat 16, zmarł w Tarnowie 25 bm. 

Karol Kulikowski, em. radca dworu, w 89 
roku życia zmarł w Krakowie, dnia 27 bm. 

Stanisław Przybyłowicz, radcą cesarski i 
starszy zarządca salinarny, zmarł w 74-5m roku 
życia. 


Z kalendarza, W piątek 28 kwietnia: Pawła od krzy: 
ža i Witalisa; w sobotę 29 kwietnia: Piotra z W, m, i 
Roberta; w niedzielę 89 kwietnia: Katarzyny, 

Wschód ałonca dnia 28 kwivtma; o godzinie 4 m, 24, 
zachód o godzinie 6 min, 50; długość dnia godzin 14 
win, 26, 

Z krazowskiago obsarwatoryum, — Dnia 27 kwistnła 
termometr doazedł od 6'2 do 14'S C,; barometr opadał. 
ı Dnia 28 kwietnia o godzinie 7 rano stha barometru 
En mm. termometru 7'7 C,; wiatr północno-wscio-= 

ni, 
Repertoar teatru miejskiego im. Słowackiego 


"w. Krakowie 
W piątek: „Rozbitki«, A 
W sobotę „Marzyciel“, 
W niedzielę po poł.: „Szklana góra"; wieczór: „Ma- 
tryciel", 
W poniedziałek: „Balladyna“. 


| ann 
Dział ekonomiczny. 


* Wystawa rybacka. Piszą nam ze Lwowa: 
Dla rozbudzenia w kruja większego zainteresowa- 
mia się sprawami rybactwa, dla poparcia akcyi ma- 
jącej na celu podniesienie chowu ryb i gospodar- 
stwa rybnego, w końcu dla ułatwienia przeprowa- 
dzenia pewnej organizacyi handlu ryb, Komitet 
gal. Tow. gospodarskiego we Lwowie podjął myśl 
urządzenia w jesieni 1911 r. krajuwej wystawy 
rybackiej. 

Wedle wstępnego ogólnego projektu głównym 
przedmiotem tej wystawy byłyby okazy żywych 
ryb, tak stawowych jak i rzecznych, w różnym 
wieku, umieszczone w odpowiednich akwaryach. 
Prócz tego znalazłyby na wystawie miejsce plany 
4 modele stawów rybnych i urządzeń, mający zwią- 
zek z gospodarstwem rybnem, jak upusty, szlazy, 
kraty, przepławki i t. p. Następnie obejmowałaby 
wystawa przybory i narzędzia używane przy wy- 
chowie, połowie i transporcie ryb. Dalej znaieźćby 
się tu powinny mapy, tablice, zestawienia i wyka- 
zy, odnoszące się do rozwoju rybactwa, oraz ta- 
blice, okazy i preperata ułatwiające naukę gospo- 
darstwa rybnego, w końcu dzieła traktujące o cho- 
wie ryb i rybołówstwie oraz wszystko, co mieć mo- 
że związek z chowem ryb. 

Ponieważ u nas w kraju nie próbowano nigdy 
urządzania wystawy rybackiej i tylko w latach 
1887 i 1894 podczas wystaw krajowych w Kra- 
kowie i we Lwowie urządzono małe oddziały ry- 
bactwa, przeto zamierzone przedsięwzięcie powin- 
noby obudzić ogólne zainteresowanie, tem więcej, 
że sam przedmiot ule tylko wśród fachowych lu- 
dzi, ale i u ogółu ludności budzi zawsze bardzo 
żywe zainteresowanie. 

, O szczegóły w tej sprawie należy zgłaszać się 
do komitetu Towarzystwa gospodarskiego we Lwo- 
wie, ul, Karola Ludwika 3, s 
£ * Galicyjski Związek wierzycieli we Lwowie, 
pl. Wałowa I, 11 ogłasza upadłość firm; 1) Julia 
Hutz, handel gałanteryjny i towarów modnych w 
ernopolu, 2) Ida Schwarz, handel obuwia w Tar- 
lopolu, 8) Dry Berisch, kupiec w Gorlicach. . 
i a fetar "A > 


Największy 


w 

Wystawa „SZŁUKT” © KIUKOGIE. 

W uzupełnieniu sprawozdania z ostatniej wy- 
stawy „Sztuki“ w Krakowie wypada jeszcze do- 
datkowo pomówić o kilku późuiej nadesłanych obra- 
zach i kilku młodszych wystawcach i ich dziełach, 
które z braku miejsca nia zostały wymienione. 
"Z tych później nadesłanych utworów na pierw- 
szem miejscu postawić należy portret olejny prof. 
Axentowicza, Zdawałoby się, Że niedościgniony 
mistrz pastelu tyiko barwną kredką potrań wydo- 
być te bajeczne subtelności cieniowania, ten wdzięk 
i czar kobiecości, jaki tak bujnie rozlewa sią w je- 
go portretach kobiecych, zawsze pełnych słodyczy 
i wytworności, spowitych w tiule, gazy, koronki, 
lub bijących jaskrawem kolorytem sukmany hucul- 
skiej. Portretem olejnym przekonywa nas p Axen- 
towicz, że ten swój umiłowany rodzaj kubiecego 
wdzięku umie oddawać z niemniejszą siłą w far- 
bie olejnej, którą operuje z tą samą sprawnością 


i lekkością techniki, co w pastelowych Bwoich | Automobilowy urządza w czasie wyścigów konnych sz 
dziełach. Ta kobieta w białej sukni, otniona ko-|we Lwowie dula 21 maja corso kwiatowe, na któ- 


ronkowym woalem, ma w technice wszystkie cechy 
pędzla Axentowicza, a przedewszystkiem tę poezyę 
stroju, która czyni wszystkie portrety jego tak po- 
ciągającemi i interesującemi. Podobnie jak Żmarko 
w samym typie i wyrazie twarzy swoich modalów 
podaje wszystkie odmiany zagadki piękna kobiece- 
go i miłosnej ekstazy, tak Axentowicz rozporządza 
rozległą skalą pointy i finezyi w traktowaniu nie 
tylko ogólnego typu fizyognomii zawsze subtelnych 
i eterycznych dam salonowych, ale takża w harmo- 


nijnem ujęciu i zespolenia wszystkich szczegółów. | 


Z dzieł profesora Mehoffura, oprócz obu witra: 
zów fryburskich, które są dziełami „hors concours“ 
w naszem malarstwie, oprócz całego cyklu drobnych 
wytwornych pejzażów, zwraca uwagę portret star- 
szego mężczyzny, o typie finansisty, z bardzo do- 
brze rysowaną i malowaną twarzą, Charakterysty- 
czna głowa portretowanego mężczyzny odcina się 


też bardzo wyraźnie od tła obrazu i akcesoryów j| & 


na które się składają ciężkie stare meble i kotary. 

P. Gwozdeckiego kwiaty i martwa natura dają 
świadectwo dużej technicznej sprawności 1 umieję- 
tności operowania barwną plamą. Pąsowa barwa 
róż w wazonie przedziwnie harmonizuje z całem 
kolorystycznem, spokojnem tłem motywu malarskie- 
go, a choć razi pewną nonszalancyą w traktowaniu 
szczegółów ujawnia się, w tych studyach żywiołowy 
talent młodego artysty, szukający sposobów treści- 
wego wypowiedzenia się, ` - 

Pekrewnym Gwozdeckiemu w stylu i tematach 
jest p. Misky, którego studyum martwej natury 
(muszle i waza na stole) jest harmonijną całością 
na której oko z zadowoleniem spoczywa. 

Odmiennym zgoła typem indywidualisty, szaka- 
jącym nowych dziedzin w nsiłowaniu naśladowania 
starych mistrzów stylu Diirerowskiego, jest p. En- 
geniusz Żak, którego portrecik antyczny, zielony 
w tonie, ma charakter i patynę podobną do dzieł 
starych mistrzów i dażą siłę charakterystyki, do- 
stosowanej do podjętego tematu. 

Jako talent bardzo ob'ecujący o własnej odrę- 
bnej zgoła fizyognomii przedstawia się p. Włady- 
sław Borkowski. Jego „interieur“ ma dużo 
szłachetnego wdzięka i stylu antycznego, a dosko- 
nały rysunek harmonizuje z artystycznem tłem sty- 
lu biedermajerowskiego wnętrza. Dwie martwa na- 
tury przynoszące dobre zharmonizowanie tła i przed- 
miotów, umiejętne operowanie farbami i delikatne 
traktowanie szczegółów, są zadatkiem trzeźwego 
i rozumnego pojmowania zadań malarskich, 

Obojętnie przejść można natomiast około mało 
interesującego portretu p. Jarockiego, wyobrażają- 
cego szlachcica wschodnio-galicyjskiego w dwóch 
futrach. Typ i sposób malowania trywialny, a mo- 
montu małarskiego brak zupełny. 

Tymona Niesiołowskiego „Chłop” sie- 
dzący* — aczkolwiek odstrasza brutalną techniką 
i barbarzyńskim kolorytem, niesie już jednak coś, 
co zatrzymuje widza wzrok na tem studyum, uds- 
rzającem pewną siłą wyrazu i przemawiającego 
jaskrawością linii konturu rysunkowego, Jest tu 
charakterystyka dosadna typu i pewna twórcza 
intuicya, świadcząca o pomyślny zwrocie z do» 
tychczasowego „peryodu burzy i zamęta* do spo- 
kojnych przystani. 1 

O bogatej kolekcyi akwafort p. Rupczaka, 
powtórzyć wypadato, cośmy jnż w swoim czasie pod- 
kreślali, że jest to jeden z najwybitniejszych obe- 
cnie u nas artystów twórców w tej dziedzinie, — 
Od czasu pojawienia się najcelniejszych prac Pan- 
kiewicza i Wyczółkowskiego nie było u nas w za- 
kresie grafiki rzeczy o tak wybitnych walorach 
rysunkowych i takiej sile wyrazu. Każda z akwa- 
fort, zwłaszcza te z nad brzegów Sekwany, są ar- 
cydziełami w swoim rodzaju, przypominającemi w 
technice niezapomnianą sztukę á. p. Feliksa Jasiń- 
skiego, Natomiast zgoła chybionemi są, zdaniem 
mojem, pejzaże olejne, odstraszające swoim jasno- 
seledynowym tonem, pajęczą misternością rysunku, 
który gubi kontury pejzażowe i daje całość bladą 
i bez wyrazu. Naśladowanie maniery obcych, choć- 
by to byli ulubieńcy salonu, nie zawsze jest do- 
brem i pożądunem dla talentu, który we własnym 
zakresie umie się zdobyć na twory wartości pierw- 
szorzędnej. j 

Dopełnieniem artystycznem i zaokrągleniom wy- 
stawy 84 prześliczna rysunki p. Jaaa Bnkow- 
skiego, dające pełne smaku wzory winiet i or- 
namentów drukarskich, w którym to dziale p. Bu- 
kowski zdobył zaszczytny monopol. "W. 


Sami azwanie 


(Telegramy „N, Reformy“ z 28 kwietnia.) 


Lwów, 28 kwietnia. 
Policya tutejsza aresztowała tu jednego z naj- 
nikczemniejszych i najbardziej bestyalskich zbi- 
rów carskich Pyżalskiego. Był on naczel- 


nikiem policyi śledczej w Suwałkach i tam|- 


znęcał się w straszny sposób nad więźniami, 
torturował ich przy pomocy maszynek do wy- 
kręcania palców, bicia w podeszwy, kułakowa- 
niem i t. p. . 

Dnia 21 lutego aresztowano Pyżalskiego w 
Suwałkach i wytoczono mu śledztwo o torturo- 
wanie więźniów, branie łapówek za umarzanie 
śledztw, o ukrywanie protokołów i o fałszywe 
informowanie władz o wynikach śledztwa. 

Sąd skazał Pyżalskiego na półtora roku rot 
aresztanckich. Widocznie jednak władze rosyj- 
skie ułatwiły mu ucieczkę, gdyż Pyżal- 
ski znalazł się wkrótce po za granicami Rosyi, 
w Galicyi. We Lwowie, po kilku tygodniach 
pobytu, zwrócił na siebie uwagę policyi swojem 
mocno podejrzanem zachowaniem się. W czo- 
raj go aresztowano, Zbir przeczył po- 


zakład krawiecki na zamówienia 


-Aa 


NU WA<K Mp OA M` 


czątkowo wszystkim zarzutom I twierdził, Żejua żaćnu poch 
a W kysz skazał go niesłusznie, ~ Cya iS 

ogółe starał się Pyżalski przedstawić jako k 
ofiara caratu. Gdy mu jednak oświadczono, że Proces dzieci królewskich. 


policya tutejsza ma o nim bardzo dokładne i 


47% 
Gi 


być odstawiony. Zbir wybrał granicę ro-|po królu Leopoldzie, 
syjską (I). Jest to dla całej tej sprawy i dla , 
rządu rosyjskiego bardzo charakterystyczne. Walki w Meksyku. : 
Przy rewizyi w mieszkaniu aresztowanego 
(a: Piastowska) nie znaleziono żadnych papie- | 
rów, Je a gięK= 1 Lev 


„Kronika twowska. 
- Lwów, 28 kwietnia. 


3 — spalili mosty, 
Corso kwiatowe we Lwowie. Galicyjski Klub ; - 


owstańcami przedłużono ięć dni, 
rə prezydynm zaprasza tak członków kluba ofp P 4 O PIR 


wszystkich chcących wziąć udział z udekorowanemi Nowy wódz albański, 


automobilami lub też pojazdami konnemi. Miejsce |, Cetynla. Issa Boljetinac, przywódca Albań- 


zborne: ulica Marszałkowska przed Sejmem o g. 2|czyków, któ i i i 
P Gd ry odrzuciwszy amnest uciekł w 
po południu. Koniec corsa przed hotelem George'a. 7 , y zy Je 


W corsie mogą w.iąć udział tylko samochody lub 
pojazdy udekorowane. Dekorscye dowolne. Zgło” 
szenia najpóźniej do 2 maja do godz. 12 w połu- 
dnie, przyjmuje sekrstaryat Kiabu Aatomobilowego 
wa Lwowie, ulica Chorążczyzna 1. 18. |Przygotowamia do wojny z Chluami, 

Usiłewane samobójstwo. -Zə Lwowa telefo-| Berlin. „Local. Anzg.* donosi z Peters- 
nują: W mieszkania przy ul. Dąbrowskiego l. 6lburga: Czynią tu przygotowania do wojny 
dokonał zamachu samobójczego student tutejszego | z 
uniwerszteta R, Plegront. Strzelił on do siebie 
z rewolwern w piersi w okolicę serca. W stanie 
bardzo groźnym przewieziono rannego do szpitala, 

doj teatru miejskiego we Lwowie. 
w sobotę po poł.: „Kupioo wenecki"; wieczór: „Szty- czył, że jego zdaniem, konflikt na Dalekim 
W niedzielę po pors „Jaś i Małgosia“, wieczór: „Szty- | Wschodzie jest nieunikniony. 
gar. p 
W poniedziałek po poł, przedstawienie dla robotników © kcloj bagdadzką. 
Noo listopadowa“, wieczór: „Quo vadis?* 

Wa wtorek: „Dzwon zatopiony”, 

| w E OE ira] 


mi krwawą walkę 
zwycięstwo." 


rynarki mają się udać na Daleki Wschód. 


B. Gabryelska, Krzysztofory | tylko podpisana. Wedle tej umowy, Niemcy i 
Kraków, Wynajmuje i sprzedaja pierw. | Rosya zapewniają sobie jażń pare 
szorzędnych fabryk fortepiany, pianina, harmo- | Wzajemne w Europie na dalekim i na bliskim 


Ody, ani demonstra- 


Bruksela. Dziś rozpoczął się tu proces, wyto- 
wyczerpujące wiadomości, zbir zamilkł, Dano ļczony rządowi belgijskiemu przez ks. Ludwikę 
mu wtedy do wyboru, do której granicy chcel Koburską o 30 milionów franków ze spadku 


Nowy Jork. Z Nogales w Meksyku dono- 
szą: Według autentycznych wiadomości, miasto 
Mazaklan w stanie Sinaloa zostało otoczo- 
s - ne przez powstańców. Dowóz do miasta 
jest przerwany. Meksykańska kanonierka ostrze- 
liwała stanowiska powstańców granatami, je- 
; dnakże wobec zgodnych przedstawień obcych 

« |konsulów, wstrzymała ogień i wyjechała na mo- 
rze. Pociągi nia kursują, ponieważ powstańcy 


Nowy Jork. Z El Haso donoszą, ża zawie- 
enie broni między wojskami związkowemi a 


góry, stanął obecnie znowu na czele 
powstańców. Wczoraj stoczył on z Turka- 
pod Gusinje i cdniósł 


Chinami. Minister finansów, Kokowcew, 
udaje się do Paryża, celem podjęcia pożycz- 
ki wojennej. Minister wojny i minister ma- 


Były prezydent Dumy, Guczkow, oświad- 


Londyn. „Standard“ donosi, że umowa ro- 
|syjsko-niemiecka w sprawie kolei per- 
skich jest już gotowa. Ma ona być jeszcze 


przyjaźń i poparcie 


nie i pianole za gotówkę lub na spłaty nawet | wschodzie. Niemcy uznają, ża Persya północna 


dwudziestomiesięczne, Instrumenty używana cd 
cen najniższych, . 


Z Austryi. 


(telegramy „Nowej Reformy* z 28 kwietnia.) 


Kandydatara Pawła Stwiertni. 


Lwów. W Stanisławowie odbyło się wczoraj 
zgromadzenie kolejarzy, na którem uchwalono 
jednomyślnie popierać kandydaturę p. Pawła 
Stwiertni, ud 


Rozdwojenie wśród socyalistów, 


Praga. „Prawo Lidu“ ogłasza artykuł b. po- 
siła Soukupa, który wzywa wszystkich Czechów, 
należących jeszcze do międzynarodowej organi- 
zacyl socyalistycznej, aby wystąpili z niej, a 
wstąpili do organizacyi czeskiej autonomicz- 
tej. 


KMardydatury agraryuszów. 


należy do rosyjskiej sfery wpływów, wraz ze 
wszystkiemi koncesyami koiejowemi. Rosya zaś 
uznaje prawo Niemiec do Kolei bagdadzkiej i 
wolnego handlu w Persyi. — 


"Berlin. W okolicach Frankfurta nad Odrą 


panuje czarna ospa, zawleczona tam przez dzie- 


cko pewnego robotnika, przybyłego z Rosyi. 
EEC SE ZERA TRY NOWY WC "PRO 


Po zamknięciu numeru. 


Kraków, 28 kwietnia, 


Wybory do Rady państwa w Krakowie. Ma- 
gistrat miasta Krakowa podaje do wiadomości pu- 
blicznej, że ministerstwo spraw wewnętrznych wy- 
iznaczyło dla przeprowadzenia w Krakowie i w gmi- 
nach do Krakowa przyłączonych powszechnych wy- 
borów do Rady państwa termin na dzień 13 
czerwca b. r, a dla wybora ściślejszego na dzień 
21 czerwca b. r. Dla okręga wyborczego Nr 40, 
iw którym meją głosować wyborcy z gmin przyłą- 
czonych, wyznaczone zostały ponadto dla ewen- 


Praga.. „Unien donosi: Agraryusze czescy tnalnych dalszysh lab ściślejszych wyborów. termi- 
chcą zawrzeć z 'Młodoczechami i narodowymi ny na dzień 28 czerwca ł 3 lipca b. r. i 


socyalistami warunkowy kompromis, a 
mianowicie na wypadek wyborów ścisłych i w 
pewnych tylko okręgach miejskich. Natomiast 
w gminach wiejskich stawiają agraryusze wszę- 
dzie własnych kandydatów, 


Odiki w Maroku. 


(Telegramy „N. Reformy“ z 28 kwietnia). 


Bremond zamordowany ? 


Paryż, Aj Havasa donosi z Tangeru: We- 
dług depeszy z Elksar z 26 bm, oddział 
Bremonda w dniach 22 i 23 posuwał się 
naprzód wśród ustawicznego ognia 
powstańców. e Eg 

Paryż. Z Tangeru nadeszła tu wiadomość, że 
major Bremond został przez powstańców z a- 
mordowany, Potwierdzenią tej wiadomości 
dotąd nie ma. 345 Í a zy: ; 


rn 

Intorwencya Hiszpanii 1 Francył. 

Madryt. Canalejas oświadczył, że otrzy* 
mał od rządu francuskiego zapewnienie, iż eks- 
pedycya francuska do Maroka nie ma 
celów zaborczych i że chodzi tn tylko 0 ochro- 
nę mienia i życia Europejczyków, a zwłaszcza 
Francuzów. nę 

Niektóre dzienniki donoszą, że Hiszpania 
wyśle także ekspedycy do Maroka, Rząd ogłosi 
to jednak dopiero po 1 maja, obawiając się w 
tym dniu rozruchów. 

W znacznej cześci prasy widać 
ponieważ nie ulega wątpliwości, 
w obecnej fazie swojej Polityki 


wzburzenie, 
że Hiszpania 
marokańskiej 


stoi pod silną presyą rządu niemieckiego. 


Telefoniczne i telegraficzne 
wlirlomości „owel Reformy“ 


az na z 28 kwietnia, 


ł 


<u  ; Bompromitacga Serbii, 

Berlin. „Voss. Ztg.* donosi z Belgradu: 

Odwołanie wizyty króla Piotra spowodowało 
tu pewne otrzeźwienie. Dziś wiele pism 
zwraca 'się przeciw Pasiezowi za jego 
intrygi przeciw podróży króla Piotra, 

„Voss. Ztg.“ twierdzi, że Pasicz ponownie 
maraził Serbią na kompromitacyę. Teraz 
wizyta króla Piotra w Wiedniu i na innych 
dworach albo nie nastąpi, albo natrafi na wiel- 
kie trudności, Odwołanie odwiedzin nie pozo- 
stanie bez poważnych następstw poli- 
tycznych. "u. za 
Zakaz demornsiracyj w daia i maja. 

Paryż, Rada ministrów poleciła prefektowi 
policy, aby w dniu 1 maja nie pozwolił 


Skład sukna, ubrań gotowych krajowego wyrobu ` 


Listy wyborców zostały sporządzone dla ka- 
żdego okręgu wyborczego osobno, W o- 
brębie granic dawnego Krakowa, oraz osobno 
dla każdej gminy, lub części gminy do Kra- 
lkowa przyłączonych. Listy wyborcze wystawione są 
do publicznego przeglądu przez dni 14, począ w- 
szy od dnia 28 kwietnia do dnia 11 ma- 
ja b.r. włącznie codziennie od godziny 8 rane do 
1 po południu i od 3 do 6 po południu, 

Zjazd członków Towarzystwa przyjaciół Sło- 


'Pwlan południowych. Jntro rozcocznie się w Kra- 


kowie zjazd członków Towarzystwa przyjaciół Sło- 
wian południowych. Przed południem nastąpi na 
dworcu kolejowym powitanie gości z Lu- 
blany i Zagrzebia, Etórzy zjadą w liczbie 
17, wśród nich marszałek Krainy, radca dworu 
prof. Szuklje, b. wiceprezydent Rady państwa 
poseł Pogacznik, poseł prot Jarc, poseł J e- 
locznik, Po południu zwiedzą goście Wawel i Ko- 
piec Kocinszki; wieczorem wezmą udział w raucie 
na dochód szkoły kresowej w Jaworzu. 

Z sali sądowej. (O zawalenie gmachu Muzeum 
techniczno-przemysłowego), W dniu 8 grudnia wie- 
czorem zawaliła się część nowego gmachu Muzeum 
techniczno-przemysłowego budowanego przez gminę 
miasta Krakowa. Zawaleniu uległy mury pierwsze- 
go i drugiego piętra oraz strychowe od strony 
podwórza, przyczem zagrożone były katastrofą ró- 
wnież i dalsze części bndynku, Budowa była wy- 
konywaną wedle planów architekty radcy Tadeusza 
Stryjeńskiego, przez spółkę budowniczych Wilczyń- 
skiego i Kramarskiego. Urzędowy nadzór techniczny 
ned budową wykonywał z ramienia budownictwa 
miejskiego, starszy inspektor Rzymkowski, Rzeczo- 
znawcy sądowi pp. Jacek Matusiński i Bronisław 
Müller, orzeczeniem z 10 stycznia stwierdzili, że 
przyczyną katastrofy było niekonstrukcyjne rozło- 
żenie okiun w pierwszem piętrze, w skutku czego 
filary międzyokienne nie stały na filarach niższych 
pięter i cały ciężar murów, stropów i dachu, nad- 
miernie obciążał tak zwany „sztorc* í sklepienie 
jednego okna, w drugiej konsygnacyi parterowej. 
Chociaż nie jest stwierdzone — jak powiadają rze- 
czozuawcy — czy to sklepienie pod ' ciężarem o 
wadze 82.098 klg. nie załamały się, to jednakowoż 
opory na murach obciążone nadmierną wagą 17 
klg. na 1 cm, kwadratowy nie mogły stawić nale- 
żytego oporu, zgniotły się w murach i spowodowały 
katastrofę. s 

W tutejszym sądzie powiatowym karnym odby- 
ła Bię dziś rozprawa wytoczona przeciw pp. Stry- 
jeńskiemu, oraz Wilczyńskiemu i Kramarskiemu za 
przestępstwo z $ 431 (zaniedbanie środków ostTo- 
żności). Rozprawę prowadzi sędzia Rechowicz, 
oskarża prokurator Rosławiński, broni dr Skąpski, 

Po przesłachaniu obwinionych, zażądał obrońca 
dr Skąpki powołania kilku Świadków, co jednak 
odrzucono. š 

„Następnie ogiosił sędzia Rechowiez wyrok, 
skazujący p. Stryjeńskiego na 300 ko- 
ron grzywny, ewentualnie 30 dni aresztu, zaś 
pp. Wilczyńskiegoi Kramarskiego na 
60 koron grzywny, ewentualnie 3 dni aresztu, 

P. Stryjeński wyrok przyjął; pp. Wilczyński i 
Kramarski zgłosili odwołanie, a dm 
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Pożar w Kawiorach. Dziś w poładnie wybuchł 
pożar w Kawiorach, nowo przyłączonej dzielnicy 
Wielkiego Krakowa, Skutkiem nieostrożnego obcho« 
dzenia się z ogniem płomienie ogarnęły dom i sąs 
siednią stodołę, nieznanego na razie właściciela: 
Na miejsce pożaru wyjechała straż pożarna. 

Z Łodzi, (Teatr polski Zelwerowicza). Zarząd, 
polskiego Towarzystwa teatralnego doszedł naresze 
cie do porozumienia z dyrektorem p. Aleksandrem 
Zelwerowiczem. — Wobec poczynionych ze strony 
Towarzystwa żądanych ustępstw, dyrektor Zelweż 
rowicz zgodził się nadal pozostać, W tych dniach 
podpisany będzie kontrakt na dwa lata. 

Odznaczenie Curie-Skłodowskiej, Z Paryża 
donoszą:- Rada municypalna uchwaliłą nazwać 
jedną z ulic nazwiskiem Curie. 

Choroba Masaryka. Z Pragi  telegrafują: 
„Czech“ donosi, że prof. Masaryk poważsie zas 
chorował. l "aaa 
| EL 

Odpowiedziainy redaztor i wydawca: 


Michał Konopvińsii, 


~ 


NADESŁANE. 
Artykuły w tym dziale nie pochodzą od 
redakcji). 


DR TABOR, dentysta 


Szewska 15. 


Ordynuje od godziny 9—12 i od 3—6. Dla P, T, 

Pedagogów i Pp. Akademików zniżki. Ambulatorynm 

dla ubogich od 8—10. Dla służby ceny względne, 
3369 3 0 


„ Dr Jan SCHNEIDE 


l. Sekundaryusz szpitala św. Ludwika, ordynuje 
w chorobach dzieci 2—4 ; 
3379 35 Zwierzyniecka 19. 


Kraków 


Laboratoryum chemiczne 
D" Bolesława Drobnera 


w Krakowie, plac Szczepański Nr. 2 
(Telefon 415 c) 


INI Specyalny dział: ANALIZY MOCZU. 
1487 18 30 : 


Ażeby być pewnym, żądać wyraźnie 
znanej od dawna 


Hunyady Janos 


Saxlehner'a naturalnej wody gorzkiej. 


1848 5 10 


Specyalny skład 
Wód mineralnych ros ir 


N. TRAUMA SYN przeniesiono do nowego domu 
XX. Misyonarzy przy ul. św. Gertrudy 23, tel. 1469 
. - 2600 10 10 


Dr Maurycy Gutmann 


otworzył kancalaryę adwokacką 
w Krakowie, przy ulicy Grodzkiej L. 8. Il. p 
"2989 x 


„sanatoryum Margówka“ 


sezon zaczynam od 1 maja. Zgłoszenia do 1 mają, 
Lwów, M. Reja.9, od maja Lwów 14, Marydwka.' 
3073 4 12 Dr. Józef Zakrzewski. 


DR. LUSTER. 


specyal. chorób włosów 
i lekarskiej kosmetyki 
3320 3 3 Kraków, Floryańska 37, 


z 


powrócił 


IGNACY TISLOWITZ 


upoważniony budowniczy ; 


mieszka przy ul. Podgórskiej 12 w KRAKOWIE 
(koło mostu podgórskiego). 3208 1 


Kursa teleyraliczne. 


Wiedeń, 28 kwietnia. (Gielda poładniowa.) YU 
Marki 117'39. Renta majowa 92:75. Rente koronowa 
wągierska 9180, Akayo ænstr, zakły kred, 65275, Axoyu 
węg, sakt. kred, 523*—., Akeyo Angiobankn 325* —, Akoye 
Uniontanka 624 —, Akoye Ban kverelnu 54550 Akoye liq- 
derbanku 534 25, Akcyć kolei państwowych 761'50, Lom 
bardy 11425, Akoye fabryki broni 777'—, Akoye tyto. 
niowe 333725. Alpiny 848—, Rime-Muranyi 68450. Ak« 
cyo praskiego Tow, żoiasnago ———"— Losy tureckie 
«52726, Rublo 25350. Skoda 656'—-, akcye galio, Banks 
hipotecznego 0—'—. 
Uspasoŭienie: silne, : 
Berlin, 28 kwietnia. (Holaa poranna.) - 
kredytowe 404:25. Tow dyskontowe 18987 
Usposobienie: dość silne. 
Giełda warszawska. 
Warszawa, 27 kwiotnia, ZA 
4-procentowa renta rosyjska 94*40 rb.; premiówka 4 
1864 roku 483*— rb,; premiówką s 1866 roka 34/9*—': 
4*|-proc. obligacye m, Warszawy 91°20; 6-proc. pozy: 
caka rosyjska I emisyi 47950 rb.; pro pożyczka L] 
einisyi 870'50; szlacheckie 38U"—; 4'[,-proo. listy giem. 
akio 66'10; 4-proo, listy ziemskie 93'80 rb.; 5-proo, lie 
sty miasta Warszawy 16-17'/4 Th.; 4'|ą-procentowe listy 


44% * S ia ` T . 
—*... Gisłda zbożewa, ” 3 
Badapeszt, 28 kwietnia, — Targ zbożowj. Sered. 
Pazenica na kwiecień 12:46 do 12:4/; pszenica na maj 

1252 do 12:53; pszenica na paźdsiernik 1161 do 11:64; 
żyto na kwiediań 0— do 0*—; żyto na październik 9°28 
do 849; owies na kwiecień 11'16 do11'16; owies na pa. 
żdziernik 749 do 7:50; Eukuradza na maj 647 do 6°48; 
kukurudza na lipiec 6'61 do 6:62; rzepak na Sierpief 
14:26 do 1435. . k ; 

Oferty mierne, chęć kupna słaba, zsposobienię stake, 

pochmurno. - jenege 


PUR 


w Zwiazku krawców 


rr Yyy 
, W Krakowie, ul. Fioryańska «, tuż przy Rynku 


Filia we Lwowie, plac Halicki 7. 


4 Nrt 193. 


| ZAZZEZ a a OOO 


RA MAJ Namiot 


i na zawsze 


Książka do nabożeństwa 


cena K 150 f 
oraz wszelkie książki do nabożeństwa 
poleca 3373 1 8 


3, A. Krzyżanowskiego księgarnia 
Kraków, Rynek A-B. 


Ogrody I ogródki 
zakłada, urządza i obsadza zawodowy 
ogrodnik Jan Tobola, Dębniki, Ry- 
mek 13. 3445 1 3 


Zdolnego akademika -Aia 


szukuję na wyjazd. Zgłoszenia od 1—3 
pop. do 30 b. m., ul. Stachowskiego 22, 
mm. 6. Warunki na miejscu. 176 


cukiernia 


w pełnym ruchu, zaraz do sprzedania 

z powodn poważnej choroby właściciela. 

Wiadomości listowne: KrakówyKlinika 

chorób wewn. sala 57. A. Sołtykowski. 
3387 1 3 


SALON SZTUKI 


w salach magazynu fortepianów firmy: 


B. Gabryeiska 
Rynek główny 35 (Erzysztofory). 
Autorowie dzieł wystawionych: 
Axentowicz, Boznańska, Czajkowski, St 
Dembicki, Fałat, Filipkiewicz, Grott, Hof- 
mann, Januszewski, Kamocki, Karpiński, 
Krudowski, dr Kunzek, Malczewski, Ma- 
karewicz, Mehoffer, Pochwalski, K. Pod- 
górski, Sichulski, Stanisławski, Szankow- 
ski, Uziembło, Weiss, Wyczółkowski, Że- 

lechowski, Żarnecki i inni. 2816 820 
Salon otwarty od godziny 9—7 wieczór. 
Wstęp bezpłatny. 
Sprzedaż także na spłaty do 20 miesięcy 


= LL LnrnLLeśtśśhęąt[. LA ZZ 


3 doróżki 


wraz z koncesyami, 3 [aetony, 3 kare- 
tki, oraz 6 koni, zaraz do sprzedania. 
Można nabyć oddzielnie. — Wiadomość 
w biurze dzienników Maryana Hupczy- 
ca, Wiślna 2. 3409 1 3 


O©kazya! 
“Automobil marki Decanville, 4 cylindro- 
wy, 60 HP. 80 kim. na godzinę, lan- 
do o 7 siedzeniach, okazyjnie tanio do 
sprzedania. — Zapytania adresować: 
W. 5. 911. poste restante Kraków, głó- 
wna poczta. 3448 1 6 


- inoimimium 


że mogę odstawiać do domu świeże, 
dobre mleka z dworu „Rząska* 
w zaplombowanych koneweczkach. 
Wiadomość: Silberstein, ulica Zybli- 
kiewicza 12, parter. 3443 1 3 
"budowy domu poszukuje 


Do kontrol j się fachowca budowlane- 


go lub praktycznego technika. Zgłosze- 
nia pod „Zaraz“ poste restante Kraków, 
za okazaniem kwitu inserat. 83434 13 


; Poszukuję 


kiiku morgowej dzierżawy z dobrym do- 
mem mieszkalnym i ogrodem w zacho- 
dniej Galicyi. — M. W., Łętownia ad 
Jordanów. 3423 1 8 


= 5 L4 
Nieużytków 
jak: ugory, piaski, lesiska, karczowiska 
w równinie położone, w bliskości rzeki 
łub strumyka, w rozmiarze od stu do 
1000 morgów, poszukuje do kupna lub 
dzierżawy Zarząd dóbr Harmenże, p. 
Oświęcim. 3435 1 5 


W Zakopanem 


w willi „Władysławka* do wynajęcia 
zaraz mieszkania, składające się z 5 po- 
koi, kuchni, przedpokoju, na I piętrze, 
wraz z całem urządzeniem t. j. mebla- 
mi, pościelą, serwisem i t. p. Zgłosze- 
nia do portyera Hotelu Krakowskiego 
dia J. P. 8429 1 8 


Prakiykant 


potrzebny zaraz do składu herbaty w 
większem mieście Galicyi wschodniej. 
Zgłoszenia przyjmuje Administracya 
. Reformy* pod 3413. 8418 


LJ 


Na reumatyzm 
gościec, postrzał (ischias) i łamania po- 
leca się uśmierzające nacieranie, od wie- 
lu lat ogromnie rozpowszechnione, przes 
wielu lekarzy ordynowane i przez sna- 
komitości uznane Linimentum Gaulthe- 
riae compositum z prawnie sarejestre, 
marką ochronną 


„NERWOLY 


chemika dra Julinsza Franzosa, aptekarza 
w Tarnopolu. Cena flakonu 80 hal. — 10 
fiakonów 8 koron, nie licząc opakowania 
franko, Tysiące listów dziękczynnych 
przeglądnięcia. Dwa razy dziennie 
wysyłka pocztowa, — Do nabycia w apto- É 


ke chemika Dra Juliusza Franzoza 
Wiszni 


deca = dad w aptece S 
Ki liedyka, jazoteż B 
jj w drogueryach Pachu 

Wiśniewskiego i goktego, R 


Gilera, 
Zopotha, 746 16 0 


Z Drukaruć Literackiej w 


ul. Kopernika 38, II piętro. 


Krakowie, ul. Jagiellońska 10. 


NOWA B£EFORMA 


+ P 


z płótna nieprzemakal- 
nego i żelazne krzesła 
ogrodowe do sprzedania. Wiadomość: 
„Laktol”, ul. św. Anny 4. 843818 


Jabłka. 


Mam jeszcze znaczny zapas jabłek, a miano- 
wicie: sztetyny zielone, złote renety i inne 
wyborne gatunki. Ceny niskie. przystępne. Mały 
Rynek, pod zielonym parasolem, I 


Drukarnia 


na prowincyi, dająca 6000 kor. Ntto dochodn, 
oraz willa z komfortem urządzona, w okolicy 
Bielska do sprzedania. Wiadomość w Biurze 
agencyi i pośred. w Wieliczce. 3436 1 2 


Kury rasowe 
nieśliwe niezapominajki niebieskie, z kogutem 
do sprzedania. $. IK. poste rest. Wadowice. 

3126 


Ządajcie 
wszędzie znanych z dobroci ele- 


ktrycznych lampek oszczeędno- 
| Ściowych 


jedynej polskiejfabryki 


lamp elektrycznych w Warszawie 


Fabryczne biuro Sprzedaży: 
Kraków, Długa 6. 


3139 2 2 


Nauka języków 


niemiec., franc., angielsk. i t. d. 


Mieszkania 
składające się z 2, 3 i 4 pokoi, łaźni 
i kłozetu, ośw. elektr. i gazowe, zaraz 
do wynajęcia. Ulica Bonerowska 5. Nr 
tel. 11/51. 8111 10 10 


Początki. — Konwersacya. — Gramatyka, 
Korespondencya. Literatura, Historya. 


TAE BERLITZ SCHOOL ul. $w. Jana 3. | 


Mienia G. Gożelnea À Sp. w Krakowie 


poleca najnowsze wy dawnictwa: 


LES 4,4 $ 


or. 350.000) 


tytułem głównych wygranych w 


D ciągnieniach 9 


na rok 
Włoski los czerwonego urzyża. 
Serbski los państwowy (tytoniowy). 
Los Jósziv (Dobrego serca) 
Najbliższe dwa ciągnienia już dnia 
1 i 15 maja 1911 1-.R 
Wszystkie 8 losy razem gotówką około 
150 K lub na 
43 raty miesięczne po 4— K, 
Każdy los zostaje wyciągnięty. 
Natychmiastowe, wyłączne prawo gry 
już po złożeniu pierwszej raty na prawne 
potwierdzenie kupna, — Zamówienia prze- 
kazem pocztowym, 3234 4 5 


Wiedeński dom wymiany 


Robert Reitler, Wiedeń IV. 
Hauptstrasse 20 (tylko „Paulunerhof*), 


5 Carana? z 4 
KLECYTWE TW REGON: + 3 


Adamowicz B. Tajemnica długiego i krótkiego życia . . . 
Rodziewicz M. Wrzos. Powieść, wydanie II.* . . . . 

Szymański A. Stolarz Kowalski. Opowiadania syberyj 
+2. teka, Uniw» Ind. N.'163> +. : SENSE 4% . © „4, « 
Żuławski J. Stara ziemia. Powieść . . « . . „ . » . » . 


Do nabycia we wszystkich księgarniach. 


Wolna posada dla samo- 
dzielnej korespondentki 


polsko-niemieckiej, z pięknem pismem, 
obznajomionej z rachunkowością, piszą- 
cej biegle na maszynie. Własnoręczne 
oferty z podaniem curriculum vitae, re- 
ferencyj, tudzież wysokości żądanej pła- 
cy przyjmuje pod M. $, 1327 Admini- 
stracya „N. Reformy“. 3232 3 0 


Poszukuję ubikacyj 
nm shiud towarów! 


w pobliżu dworca to- 
warowego w Krako- 
"wie, w Podgórzu, albo 
stacyi podmiejskich. 
Ewent. wystarczy sta- 
re mieszkanie w ofic. 
z kilku izb. Zgłoszenia 
„Fach 59%, Kraków. 


Apteka w Krakowie 


przyjmie aspiranta. Zgłoszenia listo- 
wne przyjmuje Administracya „N. Re- 
formy* pod R. R. 2810. 2810 100 


Rymanów Zdrój p 
yonat pod Matką Boską | pi 


skie, Biblio- 
. œ —8332 
"| (5620 


3036 3 8 


!! Zmiana lokalu !! 


Znany konc. zakład instalacyi wodociągów, pracownia 
wyrobów metalowych i budowlano-blacharskich 


Władysława K. topińckie 


przeniesioną została z dniem 1 kwietnia b. r. z ul. Sławkowskiej 


GET na ulice Ja$lellońską l. 7 © 


zem mam zaszczyt zawiadomić Szan. moich Odbiorców 


PODEL 


Do sprzedania 


figura z postumentem, ozdobna, z elektrycznem 
światłem, kredens z płytą, średni i kuchenny, 
szafy. rozmaite umy walnie z płytami, sypialnia, 
wózek dziecięcy, srebro na 12 osób i różne me- 
bie i inne rzeczy, najtaniej sprzedaje katolicki 
handel mebli używanych i różnych rzeczy, Kra- 
ków, ul. św. Jana 14, sklep. 3295 4 10 


|<" 
Pokoj 
j | z komfortem urządzony, elektr., łazienka, 
i | z wykwintnem utrzymaniem, tamże obia- 
dy w domu i na miasto. Pańska 5, I p., 
na lewo. 8052 2 2 


s: | Zmiana lokalu. 


oe 
i P. T. Publiczność. 


+ Eos wp. P? 
z 


eF FABRYCZNY SKŁAD GM 


PARASÓLI I PARASÓLEK 


w wielkim wyborze 
Anastazy Frokcz, Krików, ul. Florytńsku 17. 


38401 1 4 
3431 1 2 


Az 


4 


RETE FB wj 


Pens 


otwarty od 15 maja - Ceny bez konkurencyf. 3876 15 Geny bez konkurencyi. 7 2 
5O pokoi. dwnpiętrowa hala, knchnia wzorowa | 4 <a - e Toa - uu : a = te 07 RYAN 
Specyalny dział Odżywianie dzieci i wą- | tj GRWR eZ: * 7 RTR 


tłych. — llnstrowane prospekta z planami 

i cennikiem wysyła bezpłątnie właścicielka 

Walterowa, Lwów; ul. hr. Potockiego 28. 
30756 6 50 


PRIKŁYRONE 


zamiejscowy z ukończoną IL. kl. gim. 
znajdzie zaraz umieszczenie w handlu 
towarów korzennych i delikatesów Jó- 
zeia moze, Wy: Oświęcimie. 
> : 


Kandydat adwokacki 


rutynowany, znajdzie pomieszczenie w 
kancelaryi adw. Dra W. Kutrzeby 
w Jordanowie. Posada do objęcia od 
1 czerwca b. r. Zgłoszenia nieuwzglę- 


dnione pozostaną bez odpowiedzi. 
3382 2 3 


Lekcji języka niemieckiego 


metodą Berlitza udziela tanio R. S.-G. 
UL Stachowskiego 14, parter na prawo. 
3050 5 5 


Zakopane. 


Do sprzedania willa o 14 pokojach 
z całem urządzeniem, pensyonaten. 
na 24 osób, w dobrem położeniu, 
wśród lasu */, morga, potrzebna go- 
tówka 35.000 kor. Wiadomość: Dom 
komisowy A. Mudlińskiego i Spółki, | Peme 
Zakopane. 2838 10 10 |È 


POŻYCZKI 


dla P, T. urzędników, w ogólności profesorów, 
nauczycieli, oficerów, adwokatów, notaryuszy, 
lekarzy, inżynierów, księży i straży skarb. od 
nadstr. za kondyktem i bez, załatwia informa- 
cyu w sprawie ubezpieczenia Życia, udzieli: Re- 
prezentacya „Beamten Werelnu* Lwów, 
2826 10 18 


0 


Telefon 1554 3335 4 3 


przeniósł swoje biura do domu własne- 
go przy ul. Sławkowskiej |. 29, 


Instalacyę WOdOCIĄDOWE 


zaprowadza z gwarancyą, przeciw pęknięciu, zamarznięciu rur 


W. Kosydarski, Kraków, Rynek 24. 


3822 2 10 


ll p, 


miy 


mmmm 


w Hadze, (Haag, Holan) 


| daje pożyczki na spadki, iegaty i zapsy 


na których ciąży użytkowanie dla osób 
trzecich lub podobne ograniczenie, tu- 
dzież na dochody z fideikomisów. | 
Bardzo korzystne warunki. Zleceń niżej $ 
jj 10.000 K nie przyjmuje się. Zgłoszenia $ 
kj i wszelką  korespondencyę przyjmuje $ 
fl biuro wyjeśnień Gustaw Bunzl, Wio- W 
5 deń, I, Renngasse 2. 3275 24 | 


efi pve 


Przeciw zatwardzeniu, dolegliwościom żołądka, jelit i przeciw cukrzycy 


chleb na dyetę i łakoć. 


Skutek zdumiewający. W cienkich kawałeczkach z masłem, serem lub 
miodem, pożywny, łatwo Strawny. 


Dostać można w Krakowie we wszystkich lepszych handlach łakoci. 
Zastępca: Władysław Kunze, ul. Floryańska I, 23, 3095 2 5 


Fabryka chleba Simona, Wiedeń -Kagran. 
Codzienna wysyłka pocztą i koleją, 


pam” 


RUUM ZIMMERMANNOOSKIE 
W Kamienicy ((hemnile). TEA 


Dyeta; łagodne leczenie wodą; leczenie elektryczne i świetlne; wpływ psychiczny; 
zakład zanderowski, promienie Róntgena, d'Arsonvalizacya; kqąpiels z grzanego 
| powietrza w zimie: wygodne urządzenie pokoi. Leczenie wszelkich uleczyć się da- 

jących chorych, z wyjątkiem chorób zakaźnych i umysłowych. Ilustrowane prospekty $$ 
JH za darmo. Trzech lekarzy. Lekarz mówi po polsku. Lekarz kierujący Br Losbeli. 


m HERERO 


N 


10 


J FUNDACJI 


a 


"mQqriyg '1amuirzioą folimejq :v0dóąsnz 


Wystawa powsz, St. Louis 1909, „Grand Prix*. 


3083 2 13 


Ż 


podaje pomysły nowych fabryk, opracowuje projekty rentownych Ea 
38056 4 4 


biuro dla stutyów przemysłowych 

spółka z odp. ogr. w Krakowie, Smoleńska 26, Tel. 2060-41. Konferencye między 1-3 i 6-8, P 
przedsiębiorstw przemysłowych, dostarcza „exposé“, obejmujących obli- 
czanie kapitału zakładowego i obrotowego wraz zkalkulacyą produkcyi. 

Prawdziwe rosyjskie obcasy %umowe 
.q 6 
Pontii „© 
n 


Kraków, ul. 


wykonywa zamówienia z powierzonych 
kończenie dokładne i staranne według 


koroną 


tygodniowo 
można sobie spłacać u 


S. Zahna 


najidealniejszy 


w Krakowie, przy uli- $ iana jaci lat wielu stosowany | REUMATYZMOWI 
; ; e w Swiecie i ilz- 
lley Floryańskiej 1. 31. są najlepsz maena py- | REUMATYZMOWI 


dostawcy związku c. k. urzędników pnóstw., 
wacelkie jubilerskie przedmioty srebrne i złote 
oraz wszelkiego rodzaju zegary i zegarki z naj- 
sławniejszych fabryk, z 5-letnią gwarancyą, po 
nader niskich cenaeh, a mianowicie: ge- 


watnych, a tysiące le- 


karzy uznało ten 
dok za doskonały! — | MIGRENIE, KŁU 


i | Wystrzegać się bezwar - 4 OBRZMIENIOM, 
9 kor., Łańcuszek srebrny za 1 kor., jakoteż l „| s ż = | 
14-rarat. złota pierścionki i kolozyki po Skora Wy łączna Spr zedaż: Her mann Hirsch, Wiedeń, WII/ 3. | | ki 


z powodu wielkiego zapasu. 2884 5 6 | zzzznresmwZT WONNA WIEC RANNE LEC ORO! FREI WZYWA OE 


O.O 


R 


|< 


garek prawdziwy Roskopf Patent za 13 Kor., Prawdziwe ze znakiem tościowych falsyfikatów | 
0 b BA kor., Zegarek zlot ywi A . P Go A 
za 18 RAS złoty er wz 4 SB gwizdy 1918 17 0 Sprzedaż jedynie w słoikach po cenie 1'40 i 


m. — Po nadesłaniu 1'85 kor. wysyła się 


= p pram 
SEZ: 52 - 


|| Pośrednictwo wykluczone, 


| Fortepian za 200 kor 


Dom handiowy i przemysłowy | 


ad krawiecki 


„„SAPOMENTHOL -MATULI< 


Sapomenthol jest od | ATAKOM PODAGRYCZNYM, Ischias 
NERWOBÓLOM i bólom krzyżów 


wedle poleceń iekarskich, 
i drogueryach! Główny skład wysyłkowy i fabryka: Bug. Matula w Radomyślu Wiel- 


aD 


` Rzadca 


Piątek 28 Kwietnia 191}. 


samoistnej, z osobnom miesską- 
niem, blisko śródmieścia. poszu- 
. spólniozki do założenia saloniku 
nowej intratnej umiejętności kosmetycznej. — 
Zgłoszenia do 30 kwietnta pod „Nowator“ 
poste rest, Mraka NA okaz. kwitu inserat. 
4 2 


Już nadszedł 


wielki transport jabłek wybornych deserowych 
i kompotowych, po bardzo niskich cenach od 
40 do 48 hal. za kg. Wysprzedaż przy ul. św, 
Krzyża 5, Grzegórz Cmoć. 8410 1 3 


Pani 


kuję jako 


Poszukuje się korespondenta 


katolika, władającego językiem niemieckim i 
piszącego na maszynie „Underwood*. Zgłosze- 
nia listowne przyjmuje Administracys „Nowej 
Reformy* pod A. K. 315. 1 


3449 1 2 


Ekonom ` 


m2 żonaty, w średnim wieku, wojskowy, posiada- 
4 | jacy chlubne świadectwa z 20-letni} praktyką 


gospodarczą, szuka posady rządcy-ekonoma za 
skromnem wynagrodzeniem, zaraz lub od św. 


a | Jana. Zgłoszenia pod J. M. poste rest. Słupiec 


Wielki koło Szczucina przez Tarnów. 3117 1 5 


poszukuje się 


dwóch umeplowanych pokoi z kachnią na wa 
runkach skromnych, od 1 lipca do 1 września, 
w miejscowości górzystej, niedaleko stacyi ko 


lejowej, między Krakowem a Zakopanem. Wa- 


SQ | runki z podaniem ceny. Mssmanowska. Kraków, 


Batorego 8. 3427 1 3 


Do ulokownnin 


|| 70.000 kor. na 6'/40/, w całości lub częściowo, 


na realność w Krakowie tylko po pożyczce ban- 
kowej. Wiadomość pod „Rentowność“ posto 
rest. Kraków, okazicielowi kwitu inseratowego. 
3184 3 8 


| Poszukuję 


H znakomitego kuchmistrza i dwu do 
brych praczek. Zgłoszenia do Zarządu 
Zakładu Dra Chramca w Zakopanem. 


3274 5 5 


LJ 

garnitur mebli, komoda, kanapa, 2 łóżka, 2 

szafy, 3 stoły i różne drobiazgi z powodu o- 

próżnienia mieszkania zaraz do sprzedania, — 

Oglądać można codziennie od godziny 4, ulica 
41232 


Floryańska 19, III p. 3 


Tylko po 4'25 Korony 
49 miesiecznych upłat | 
„ HED" z natychmiastowem wyłącznem 


prawem gry na wydać się mające w f 
naturze "TOR ; 


14 oryginalne losy 4 


Włoski los czerwonego krzyża. ` 
| Los Bazylika. 3165 5 6 
4 Serbski panstw. ios tytoniowy. 
Jag Los Jó-sziv „Dobrego serca“, 


Główne wygrane w ciągu roku 


400.060 koron 
| Najbliższe trzy ciągnienia już dnia 
W © i, 14.1 15 maja 1911 © $$ 


3 ASF Dnia 1 kwietnia 1911 zdobyta 
główna wygrana 30.000 K 


3 1 natychmiast gotówką wypłacona po- 
|) chodziła znowu odemnie. 


koron 


Wykaz ciągnień za darmo. 
Dom bankowy I Kantor wymiany 


OTTO SPITZ, Wiedeń, 
1. Schottenring tylko 29 
aF Róg Gonzagagasse 


Żz 


ARE © 


6 pokoi frontowych 
przedpokój, kuchnia, na I piętrze na mie- 
szkanie lub do celów przemysłowych, 


4| ewentualnie także i w połączeniu ze 


sklepem parterowym, przy ul. Floryań- 
skiej 17, od 1 lipca do wynajęcia. — 


Wiadomość tamże. 3377 13 


najskuteczniejsze nacieranie 
na reumatyzm, łamanie w ko- 


ściach, podagrę i ischias. — 
Cena flaszki 1 kor. 


Skład główny 20 20 
Apteka pod „Biułym Orłem“ 
Raków, Rynek A-B., Kr. Ł5, 


AT x M. 
N +» -j Poy 5 
uz LE- 


1555 


św. Jana. 16, 


oraz tamże obranych materyałów; wy- 
pierwszorzędnych ang. żurnali. — Także 
. 1999 16 0 


i damskie kostyumy. 


środek przeciw 


bę inne Środki te- 


MIĘŚNI rapeutyczne nie odnoszą 
skutku — tam Sapo- 
STAWÓW menthol jew. * niezbę- 


dnym*! - Tak orzekli * 
najwybitniejsi lekarze 
i pisma lekarskie, — 


CIU W BOKACH 


PORAŻENIOM aA i 


5 K. — Do nabycia we wszystkich aptekach 


próbny słoik — opłatnie polecony. 


ar ET] 


K. Górski, 


A Shui 


drukarni L 


